
Obradowała Rada Miejska P R O N

♦ Ocena kampanii wyborczej
♦ Uznanie dla aktywu 

społecznego PRON
O CENA przebiegu kam pan ii p rzedw yborczej i  w yb oró w  do 

M ie js k ie j Rady Narodow ej w  Szczecinie oraz rea lizac ja  M ie j­
skiego Program u Wyborczego —  oto g łówne tem a ty w czo ra j­
szej sesji Rady M ie js k ie j Pa triotycznego Ruchu Odrodzenia 
Narodowego. Posiedzenie prow adz ił w iceprzewodniczący RM  
PRON B O N IF A C Y  W IĄ C E K .

W PR O W AD ZEN IE M  do dys-
W  czwartek 28 bm.

Pierwsza 
sesja W RN
P R E ZY D IU M  W ojew ódzkie j 

Rady N arodow ej w  Szczecinie 
V I I I  kadencji zw o łu je na dzień 
28 czerwca 1984 roku na godzi­
nę 11.00 pierwszą sesję IX  k a ­
dencji W ojew ódzkie j Rady Na­
rodow ej.

Sesja odbędzie się w sali ob­
rad M ie jsk ie j Rady Narodowej 
Szczecin, pl> F. Dzierżyńskiego 
1 — wejście od F ilh a rm o n ii
Szczecińskiej.

Porządek dzienny sesji obej­
m uje przede w szystkim :

1. Ś lubowanie radnych.
2. W ybory przewodniczącego 

W RN, zastępców’ przewodniczą­
cego W RN, przewodniczących 
sta łych kom is ji WRN.

3. Ustanowienie ram ow ej te­
m a tyk i I I  sesji W RN oraz w y ­
stąpienia.

Festiwal Pieśni Chóralnej 

zapowiada się atrakcyjnie

Rozśpiewany lipiec 
w Międzyzdrojach
OD 1 do 14 lipca trw a ć  bę­

dzie w  M iędzyzdro jach X IX  
M iędzynarodow y F estiw a l Pieś­
n i C hóra lnej. W tegorocznym 

. spotkaniu chórów nad B a łty ­
k iem  weźmie udzia ł 15 chórów 
zagranicznych (w * tym  jeden 
p o lon ijny ) oraz 12 k ra jow ych. 
Zdaniem  organizatorów  poziom 
fes tiw a lu  będzie w  tym  roku 
w ysoki — uczestniczą w  n im  
znakom ite zespoły z B u łga rii, 
Czechosłowacji, F in la n d ii,  Ho­
land ii, H iszpan ii, NRD, RFN, 
R um un ii, W ęgier i  W łoch — re ­
prezentujące w ysoki kunszt 
śpiewaczy, laureaci w ie lu  m ię­
dzynarodowych im prez. Akcen­
tu je  się zwłaszcza występ ta ­
k ich  znakomitości jak „P rz y ja ­
ciele m u zyk i”  z R um un ii, Chór

(Dokończenie na str. 3) 

Funkcjonuje Bank 

Rezerw Wczasowych

Dla zapominalskich
M A ŁO  k to  wie, że od czerw­

ca w  Szczecinie prosperuje 
tzw . Bank Rezerw Wczasowych 
obe jm u jący sieć ośrodków w y ­
poczynkowych na terenie całe­
go k ra ju . A kc ja  zapoczątkowa­
na k ilk a  la t  tem u nab iera co­
raz większego rozmachu, a słu-

(Dokończenie na str. 2)

W Koszalińskiem

k u s ji stało się w ystąp ien ie  człon 
ka Prezyd ium  RM  PRON Bog­
dana Z ientka , k tó ry  om ów ił 
przebieg ka m p a n ii p rzedw ybor­
czej i  w y n ik i w yb o ró w  
Szczecinie. M ówca s tw ie rd z ił 
m. in., iż  w yb o ry  do rad  na­
rodow ych oraz poprzedzające je 
przygotow ania przebiegały 
tru d n e j sy tuac ji, w  okresie w y  
chodzenia z głębokiego k ryzysu  
gospodarczego ł  politycznego. 
Przebieg i  re zu lta ty  w yborów  
w  całym  k ra ju  zyskały w ym ia r 
m iędzynarodowy, s ta ły  się bo­
w iem  m ie rn ik iem  postępują­
cej s tab ilizac ji oraz poparcia 
społeczeństwa d la l in i i  I X  Z ja -  
zdd PZPR. Obecną kam panię

(Dokończenie na str. 3)
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Uznanie dla zasłużonych nauczycieli.

Posiedzenie Biura 
Politycznego KC PZPR
♦  Samorząd Stowarzy­
szenia ♦  Polityka morska 

Kongres Nauki Polskiej
W C ZO R A J B iu ro  P o lity c z n e  KC 

PZPR zapozna ło  się z in fo rm a c ją  
do tyczącą  d z ia ła ln o śc i sam orządu 
załóg, u w z g lę d n ia ją c  ocenę re a l i­
z a c ji w n io s k ó w  zg łoszonych  na 
o g ó ln o p o ls k ie j na ra d z ie  p rze d s ta w i- 
c ie li sam orządu 9 k w ie tn ia  b r . w  
S e jm ie .

(Dokończenie na str. 3)

wyróżnienia dla najlepszych uczniów

Zakończył się kolejny 
pracowity rok szkolny

— W  N A JTR U D N IE JS ZY C H  ciele—pion ie rzy 
chw ilach  pow ojenne j h is to r ii szkoln ictw a
nauczyciele p o tra fi li stanąć na chodnim  i  w  mieście Szczeci 
wysokości zadania, a w sze lk im  nie — pow iedzia ł I  sekretarz 
ich dzia łan iom  przyświecała K M  PZPR A n d rze j Sperczyński
m yśl mądrego wychowania na wczorajszej uroczystości za-
św ia tłych , w ykszta łconych Po- kończenia ro ku  szkolnego, k tó ra  
laków . W ie ló osiągnięć w  okre - odbyła się w  sa li F ilh a rm o n ii

organizatorzy sukcesy w ychow anków : wzoro- 
Pomorzu Za- w ych uczniów  oraz fina lis tów ,

(Dokończenie na str. 2)

sie 40-lecia m ają  nasi nauczy-
I --------------------------------------------------------------------------------------------------- ---------------------

Z obrad Towarzystwa Przyjaciół Szczecina

Będzie ZOO!
W CZO RAJ w  sali obrad M RN odbyło się spotkanie człon­

ków Tow arzystw a P rzy ja c ió ł Szczecina z zarządem te j o r ­
ganizacji. Na posiedzenie zaproszeni zosta li dyrektorzy szcze­
c ińskich przedsiębiorstw  i zakładów pracy oraz przewodniczą­
cy rad pracow niczych — członkow ie zb io ro w i TPS. Tematem 
zebrania by ły  główne zam ierzenia tow arzystw a na najbliższe 
la ta.

Obrodziły kozaki
K O S Z A L IN  P A P . S podziew any 

w io s e n n y  w y s y p  p ra w d z iw k ó w  w 
lasach  k o s z a liń s k ic h  n ie  na d ch o ­
d z i. G rzy ibów  ty c h  p ra w ie  w  ogóle 
s ię  jeszcze n ie  zb ie ra , chociąż 
t r a f ia ją  się p o jedyncze  sz tu k i, 
często ba rd zo  duże. N a to m ia s t m i­
ło ś n ic y  g rzy b o b ra n ia  c h w a lą  sobie 
te g o ro czn y  u ro d z a j ko z a k ó w , p rze ­
de w s z y s tk im  c z e rw o n y c h . G rzyb y  
są d o ro d n e  ł  zd ro w e . T y lk o  ic h  
cena W w o ln e j sprzedaży r y n k o ­
w e j je s t w yso ka . S p rzedaw cy  b io ­
r ą  za 1 k g  k o z a k ó w  po 400 i  w ię ­
c e j z ł.

Dziś wielki finał ME

„Naprzód Francjo!“
T Y G O D N IK  „F ra n c e  'F o o tb a il”  pu ­

b l ik u je  w y p o w ie d z i znanych  fra n ­
cu sk ich  s p o rto w c ó w  w  c y k lu  p t. 
„N a p rz ó d  F ra n c jo !”  O to  n ie k tó re  z 
n ic h :

R aym ond P o u lid o r — b y ły  k o la rz  
za w o d o w y : .O w s z y s tk im  zadecydu ­
je  p sych ika  i  s iła  w o li.  Można grać- 
le p ie j 1 p rzeg rać . N a jw a żn ie jsze  bę­
dz ie  to , ja k  fra n c u s c y  p iłk a rz e  w y ­
trz y m a ją  ro lę  fa w o ry tó w ” .

G uy  D ru t:  — le k k o a t le ta :  „P rz e ­
waga F ra n cu zó w  polega na ty m , że 
szk ie le t zespołu pozosta ł n ie  zm ie ­
n io n y  od  h iszpańsk iego  M u n d ia lu . 
Je d n a k  c i, k tó rz y  tw ie rd z ą , że nasi 
p iłk a rz e  są naezw yciężen i — n ie  zna 
ją  sp o rtu . W yg ra ć  m ożna z każ­
d y m ” .

E n ric o  M aci as — p io se n ka rz : „M o ­
im  fa w o ry te m  je s t o czyw iśc ie  F ra n ­
c ja . I  to  n ie  t y lk o  d la tego , że m iesz 
ka m  w  ty m  k ra ju .  -F ra n c u z i g ra ją  
ba rdzo  p ię k n ie . M am  dość fu tb o lu , 
k tó r y  p re z e n tu ją  np . W łos i. M u ro ­
w a n ie  b ra m k i n ie  m oże b yć  je d y ­
n y m  ce lem ” .

C h r is t in e  C aron  — p ły w a c z k a : „Ż a  
łu ję .  że n ie  m am  czasu, a b y  oso b i­
ście w y b ra ć  się na m ecz. T e le w iz ja  
n ie  jes t w  s ta n ie  oddać  w s z y s tk ic h  
w a lo ró w  s p o rtu . F ra n c ja  m a g raczy 
w sp a n ia łych , m yś lą cych , ta k ic h  ja k :  
P la tinL , Bessis ozy T ig a n a . C hyba 
n ie  pozw o lą  s ię  o n i p okonać” .

A ladn M iim oun — le k k o a tle ta : 
„F ra n c u z i p o doba ją  m i się. gdyż  
g ra ją  k o le k ty w n ie .  M a ją  w  sw ym  
zespole g w ia zd o ró w , na b o is k u  s łu ­
żą o n i je d n a k  ze sp o ło w i. M a m y  n a j 
w ię ce j szans, a le  n a le ży  b y ć  s k ro m ­
n y m . G ra m y  na  w ła s n y m  te re n ie , 
a to  pom aga 1 p rzeszkadza. Je ś li 
'F ra n c ja  o d n ie s ie  zw y c ię s tw o , p rę ­
d ze j z a p o m n im y  o  m is trz o s tw a c h  
św ia ta , w  k tó r y c h  n ie  w szys tko  
nam  s ię  u d a ło ” *

PREZES TPS, prezydent m ia­
sta R. R o tkiew icz, przedstaw ił 
zebranym  do zaakceptowania 
propozycje podjęcia w ie lo k ro t­
nie ju ż  poruszanego tem atu bu­
dowy ogrodu zoologicznego w 
Szczecinie, k tó ry  to  tem at w 
tym  roku  pow ró c ił jak bume­
rang po raz k tó ryś  z rzędu O- 
kazuje się, że na tak ie  przed­
sięwzięcie, wym agające sporych 
nakładów  inw estycy jnych . a 
także w ie lu  godzin pracy, jest 
w ie lk ie  zapotrzebowanie spo­
łeczne. Is tn ie ją cy  dotychczas za 
lążek przyszłego ZOO przy al. 
W ojska Polskiego jest oblegany 
przez dzieci i  młodzież. P rzy ­
szła inw estyc ja , ja k  się p lanu­
je, m ia łaby charak te r w ielkiego 
pa rku  k u ltu ry  i  w ypoczynku o 

(Dokończenie na str. 2)

Szczecińskiej.
W ażnym  w ięc m omentem  te­

go spotkania by ło  pożegnanie 
odchodzących na em eryturę  d łu 
goletn ich pedagogów i zarazem 
dy rek to ró w  placówek ośw iato­
wych, k tó rych  uhonorowano l i ­
stam i g ra tu la cy jn ym i i  nagro­
dam i ku ra to ra  oraz inspektora 
W ydzia łu  O św ia ty i W ychowa­
nia. Są wśród n ich : Wanda Ko 
ra lczyk  m ająca za sobą 34 la ta 
pracy pedagogicznej. M ieczy­
sław  D ąbrow ski z 34-le tnim  
stażem (z k tó ry m i rozmowę za­
mieszczamy na str. 2) oraz 
D ion izy Jaroszyński pracujący 
w  szko ln ic tw ie  36 la t.

W ie lu  z uczestniczących 
wczorajszej im prezie nauczy­
c ie li m ia ło  swój duży w k ład  w

Dni Morza 
na półmetku

O B C H O D Y D o i M ..-za 
p rz e k ro c z y ły  p ó łm e te k . Dziś 
27 bież m ies iąca  sw o ja  > św ię to  
o bchodz ić  będą za łog i i m a­
ry n a rz e  P o ls k ie ; - M a ry n a rk . 
H a n d lo w e j -  Polsk ch  L in ’ i  
O cean icznych , P o ls k ie j Że­
g lug : M o rs k ie j P o ls k ie j Że­
g lu g i B a łty c k ie j.

O becnie po-lska flo ta  h an ­
d lo w a  l ic z y  297 s ta tk ó w  o 
nośności b lis k o  3,8 m in  ton 
P rz e w io z ły  one w  ub. r .  33 
m in  top  ła d u n k ó w .

Aby pokonać Reagana

Mondale i Hart
postanowili ściśle

współpracować
W A S Z Y N G T O N  P A P . Podczas 

b lis k o  2 -godzinnego sp o tka n ia  w  
N o w y m  J o rk u , d w a j g łó w n i p re - . 
te n d e n c i do  n o m in a c ji p re zydenc­
k ie j p a r t i i  d e m o k ra ty c z n e j, W a lte r 
M on d a le  i  G a ry  H a r t p o s ta n o w ili 
ściś le  ze sobą w spó łp racow ać; aby 
d o p ro w a d z ić  d e m o k ra tó w  d o  z w y ­
c ię s tw a  w  w yb o ra ch  lis to p a d o w ych .

Dziś w Londynie

Taksówki na cenzurowanym
W Ł O C Ł A W E K  P A P . N iesp raw ne  N a jlic zn ie jszą , g rupę  w śród ; tych . 

szybkośc iom ie rze , żle fu n k c jo n u ją -  k tó ry m  udo w o d n io n o  o-/.uk iw a nie 
ce  o ś w ie tle n ie , b ra k  t łu m ik ó w  p rzy  k lie n tó w  i n ie sp ra w n e  sam ochody, 
u k ła d z ie  w y d e c h o w y m , oszuku jące  s ta n o w ią  ta k s ó w k a rz e  z n a .ik ro t-  
k lie n tó w  ta k s o m e try , a ponad to  szym  stażem , a w ę c  c .  k tó ry m  
b ru d  i  n ie p o rzą d e k  we w n ę trz u  w y d a n o  lic e n c je  do-p-.ero 
p o ja zd ó w  i  w  b agażn ikach  — o to  no. W łaśn ie  spośrod n ich  re k ru to -  
g łó w n e  g rz e c h y . '  u ja w n io n e  po d - w a ło  się g ło w n ie  100 k ie ro w c ó w , 
czas zm asow ane j k o n t ro l i  p rze p ro - k tó rz y  u c ie k li wudząc k o n tro lu ją -  
w a d zo n e j p rzeż  fu n k c jo n a r iu s z y  cę zespoły z w ło c ła w s k ic h  posto- 
R U SW  i  p ra c o w n ik ó w  P a ń s tw o w e j jó w , a b y  n ie  poddać 
G o sp o d a rk i S am ochodow ej ! ~
w ło c ła w s k ic h  ta k s ó w k a c h . Zespo ły  
k o n tro lu ją c e  z a trz y m a ły  ponad 60 
d o w o d ó w  re je s tra c y jn y c h ; d o p ie ro

lu s t ra c j i
.  ocen ie . W szys tko  w ska zu je  na 
to , że i  o n i m a ją  n ie sp ra w n e  tech  
n ić z n ie  ta k s ó w k i. a ta k s o m e try  
w y b ija ją  w ysokość o p ła t za k u rs y

usunięfc iu  s tw ie rd z o n y c h  uste-_ na n ie ko rzyść  pasażerów, 
re k  i  n ie p ra w id ło w o ś c i, w ła ś c ic ie ­
l e  ta k s ó w e k  o trz y m a ją  je  z p o ­
w ro te m .

P odobne a k c je  
b y ć  p o w ta rzane .

k o n tro ln e  m a ją

Wielka demonstracja
górników

L O N D Y N  P A P . Na dz iś  zapow ie ­
d z ia n o  w L o n d y n ie  w ie lk ą  de m o n ­
s tra c ję  g ó rn ik ó w  b ry ty js k ic h ,  k tó -  
rż y  p rzybędą  z ca łego  k ra ju .  
A k c je  s o lid a rn o śc io w e  p rze p ro w a ­
dzą tego  d n ia  in n e  z w ią z k i zawo­
dow e. m  in .  tra n s p o rto w c y  i  k o ­
le ja rz e . W L o n d y n ie  n ie  uka za ły  
się ró w n ie ż  n ie k tó re  d z ie n n ik i.  
G ó rn ic y  b ry ty js c y  ju ż *  ponad 100 
d n i s tra jk u ją  p rz e c iw k o  rzą d o w ym  
p lanom  za m kn ię c ia  w ie lu  k o p a lń  i 
w y n ik a ją c y m  z te j d e c y z ji re d u k ­
c jo m  za tru d n ie n ia .

Dymisja Lambsdorfa
B O N N  P A P . Zachód m o n ie m ie c k i 

m in is te r  g o spoda rk i. O tto  L a m te -  
d o r f  (F D P ) poda ł się w e w to re k  
w ieczo rem  d o  d y m is j i .  Zosta ła  ona  
p rz y ję ta  przez ka n c le rza  H e lm u ta  
K o h la . L a m b s d o rf je s t oska rżo n y  
o u d z ia ł w  a fe rze  „F l ic k a ” . P ro ­
k u ra to r  sądu k ra jo w e g o  w B onn  
zarzuca  m u  iż p r z y ją ł od k o n c e r­
nu „F L ic k ”  ła p ó w k i w  w ysokośc i 
135 tys . m a re k  na p o trze b y  s w o je j 
,p a r t i i .  We w to re k  m in is te r  po­
n ow n ie  O d rzu c ił te  o ska rżen ia .

Odroczenie startu
wahadłowca
W A S Z Y N G T O N  P A P . N a  p rz y ­

lą d k u  C a n a ve ra l t rw a ją  in te n ­
syw n e  p o szu k iw a n ia  p rz y c z y n y  aw a 
r i i  k tó ra  u n ie m o ż liw iła  we w to ­
re k  s ta r t  a m e ry k a ń s k ie g o  w a h a ­
d ło w c a  ,J ) is c o v e ry ” . T e rm in  trz e ­
c iego s ta r tu  zos ta ł p rze su n ię ty  na 
n ie o k re ś lo n y  czas.
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Będzie ZOO!
(Dokończenie ze str. I)

pow ierzchn i ok. 40 ha terenów 
zie lonych w  obrębie m iasta.

Oprócz w łaściwego ogrodu 
zoologicznego p ro je k tu je  się u - 
m ie jscow ić tam  urządzenia spor 
tow o-rekreacyjne , p u n k ty  ga­
stronomiczne, a także m ie j­
sca zabaw dla dzieci i  do-

Dla zapominalskich
(Dokończenie ze str. 1)

ży pl'zede wszystkim  organiza­
to rom  tu ry s ty k i, in d yw id u a l­
nym  w czasow iczom 'i turystom . 
W  każdym  niem al m ieście w o­
jew ódzkim  przy przedsiębior­
stwach gospodarki tu rystyczne j 
is tn ie je  placówka in form ująca 
o w o lnych m iejscach wczaso­
wych. Pod wskazany adres, te ­
le fon, num er teleksu można 
zwrócić się z pytan iem  o m ie j­
sca w ypoczynkow e we wszyst­
k ich  a tra kcy jnych  m iejscowo­
ściach k ra ju .

B a nk i Rezerw Wczasowych 
in fo rm a c ji udzie la ją bezpłatnie, 
natom iast za zgłoszenia lub  
skie row ania  p rzy jm u je  się od­
płatność w  wysokości 70 zł.

W  Szczecinie Bank Rezerw 
Wczasowych czynny jest w  
Centrum  In fo rm a c ji T u rystycz­
ne j p rzy B iurze T u ry s ty k i „P o­
m eran ia”  al. Jedności Narodo­
w e j 50, te l. 428-32, n r  teleksu 
042-2-276. O rganizatorzy zapra­
szają w szystkie przedsiębior­
stwa do współpracy i  zgłasza­
n ia  w o lnych m iejsc w  swoich 
ośrodkach wypoczynkowych.

E.

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I N A  W E JŚ C IU :

m /s  „K o p a ln ia  M ie ch o w ice ”  
ze S zw ec ji,

m /s  „C h rz a n ó w ”  z D a n ii, 
m /s  „S ta ra c h o w ic e ”  z R F N .

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

m /s  „S u w a łk i”  do  D a n ii.

rosłych. K on trp ropozyc ją  jest 
budowa, ja k  przysta ło na 
m iasto m orskie, w ie lk iego  a k ­
w a riu m  zlokalizowanego p rzy  
W ałach Chrobrego. Tem at ten 
jednak ze względu na jeszcze 
większe koszty, a przede w szy­
s tk im  zaangażowanie w  budo­
w ie  grup  specja listycznych 
i  środków dew izowych, został 
przesunięty na dalszy okres.

Zebran i zaakceptow ali w ięc 
budowę ZOO, a obecni p rzed­
staw icie le zakładów pracy zo­
bow iąza li się do daleko id ą ce j 
pomocy finansowej, m a te ria ło ­
w e j, a także w ykonawcze j. N ie  
bawem zostanie pow ołany spo­
łeczny kom ite t o rgan izacy jn y  
budowy. Inwestorem  będzie 
Przedsiębiorstwo Z ie len i M ie j­
skie j.

Na zakończenie posiedzenia 
podjęto uchwałę o m odern iza c ji 
sa li poglądowej TPS, rozpoczę­
ciu p u b lika c ji kw a rta ln ik a  „ K r o  
n ika  szczecińska”  (w ydaw n ic ­
tw o  „G lob ” ) oraz w ydan iu  a l­
bum u g ra f ik i pt. „Z a b y tk i 
Szczecina”  autorstw a W. Ś n ia ­
deckiego.

Pa.

Pracowity rok szkolny
(Dokończenie ze str. 1)

laureatów  o lim p iad  i  k o n ku r­
sów, k tó ry m  wręczono również 
lis ty  gra tu lacy jne  inspektora 
ośw iaty i  wychowania. L is ty  ta ­
k ie  o trzym a li rów nież ich  ro -

M/s „Ziemia Zamojska“ 
w próbach morskich

„Z IE M IA  S U W A L S K A ” , m asow iec 
P o ls k ie j Ż e g lu g i M o rs k ie j, uda ła  się 
w  sw ó j d ru g i re js  e k s p lo a ta c y jn y . 
Jest to  p ie rw szy  s ta te k  zb udow any 
d la  szczecińskiego a rm a to ra  w  A r ­
g e n tyn ie . Jednostka  dow odzona 
przez k p t.  ż.w . T . K u rk a  p o p łyn ę ­
ła  z w ęglem  do p o rtu  G e la  na Sy­
c y li i.  a następn ie  u da  się do p ó ł­
n o cnych  W łoch.

D ru g i s ta te k  z te j s e r ii m /s „Z ie ­
m ia  Z a m o jska ”  o d b yw a  a k tu a ln ie  
p ró b y  m o rsk ie . Do e k s p lo a ta c ji ma 
w e jść w  d ru g ie j p o ło w ie  lip c a  b r. 
Z w o d o w a n y  je s t ta kże  k a d łu b  m/s 
..Z ie m ia  C h e łm iń ska ”  a p race  nad 
k a d łu b a m i k o le jn y c h  Jednostek (bę­
dzie ich  razem  6) są d a leko  zaaw an­
sowane. Pod ko n ie c  ro k u  w  s toczn i 
A s tillie ro s  A lia n za  ro zpoczn ie  się 
m ontaż k a d łu b ó w  61-tys ięczn ików , 
k tó re  o trz y m a ją  n a z w y  m/s „O sso-

dzice, op iekunow ie oraz nauczy­
ciele.

W śród w yróżn ionych wzoro­
w ych uczniów  by ła  m. in . M a ł­
gosia P orazik z k l.  V I I  Szkoły 
Podstawowej n r  33. Je j w łaś­
nie szkoła p e łn iła  obow iązki go­
spodarza uroczystości wspólnie 
z W ydzia łem  O św ia ty  i  W ycho­
wania i  trzeba przyznać, że w y ­
w iązała się z tego bardzo do­
brze. By ło  to  w yróżn ien ie  te j 
p laców ki za osiągnięcia peda­
gogiczne w  tym  ro ku  szkol­
nym .

Później na scenie F ilh a rm o n ii 
prezentow ały się szczecińskie 
„S ło w ik i”  oraz zespoły szkolne 
i in d yw id u a ln i w ykonaw cy la u ­
reaci tegorocznych przeglądów 
am atorskiego ruchu  artys tycz­
nego. „Z iem io  m o ja  droższa od 
innych” , to  m otto  program u w  
k tó rym  w ys tą p ili m. in . ucznio­
w ie SP: 65, 13, 27, 34, zespól 
„Belcanto”  z Zespołu Szkól 
Podstawowych n r  2.

Przed uroczystością rozma­
w ia liśm y ze zwycięzcą aż dwóch 
tegorocznych o lim p iad  cen tra l­
nych absolwentem  LO -2 Bogu­
sławem Kańskim .

— W poprzednich la tach b ra ­
łem już udzia ł w  o lim piadach 
przedm iotowych. W  tym  roku 
zostałem zwycięzcą o lim p iady 
h is toryczne j i  w iedzy o Polsce 
i świecie współczesnym. Waż­
niejszy dla m nie  b y ł ten drugi 
konkurs, bo bez egzaminu wstęp 
nego zostałem studentem  pra ­
wa U n iw e rsyte tu  Poznańskiego. 
Od dawna in teresow ał m nie ten 
k ie runek studiów .

N IE  w szyscy f in a liś c i o lim p ia d  
m o g li p rz y b y ć  na w czora jszą  u ro ­
czystość. N ie k tó rz y  zd a w a li a k u ra t 
egzam iny w stępne na ucze ln ie , in n i 
u c ze s tn iczy li w  da lszych  e lim in a ­
c ja c h  ko n k u rs o w y c h . M iędzy  in n y ­
m i P aw eł D u d e k  z SP-51 z w yc ię z ­
ca w o je w ó d z k ie j i  c e n tra ln e j o lim ­
p ia d y  ję z y k a  ro s y js k ie g o  p rzebyw a  
w łaśn ie  w  M oskw ie , gdzie b ie rze  
u d 2 ia ł ju ż  w  m ię d z y n a ro d o w y m  
k o n k u rs ie  te g o  Języka. L is t  g ra tu ­
la c y jn y  o d e b ra ł je g o  o jc ie c . W spół 
tw ó rc z y n ią  sukcesu  P a w ła  je s t m g r 
U rszu la  K lim k ie w le z -K o w a lc z y k .

N ie  b y ło  ta kże  z w yc ię zcy  w o je ­
w ó d z k ie j o lim p ia d y  ch e m iczn e j A r ­
tu ra  K w asa  z LO -2  p rze b yw a jącego  
w e F ra n c ji,  w  ram ach  k o n ta k tó w  z 
zap rzy ja źn io n ą  z  l ic e u m  szkołą. 
D la tego  l is t  g ra tu la c y jn y  odeb ra ła  
m a tka  A gn ieszka  K w a s, k tó ra  po­
w iedz ia ła  nam . te  b y ło  to  d la  n ie j 
szczególnie m iłe  p rzeżyc ie , ty m

b a rd z ie j, że A r tu r  b ra ł po raz 
p ie rw szy  u d z ia ł w  k o n k u rs ie , a za­
s ług i szczególne w  je g o  sukcesie 
m a n a u czyc ie lka  m g r R ena ta  Pcs«- 
K ow ska -K oczo row ska , k tó ra  pozna­
ła  się na jego  zdo lnośc iach . W a rto  
Jeszcze dodać, że sporą  liczb ą  z w y ­
cięzców , f in a lis tó w  o lim p ia d  m .in . 
ję z y k a  po lsk iego , b io lo g iczn e j, 
te ch n iczn e j może s ię  p o ch w a lić  L i ­
ceum  O gó lnokszta łcące  n r  6.

W  H A L L U  F ilh a rm o n ii p rzezen- 
tow ana  b y ła  w ys ta w a  prac  u czn ió w  
sk ich . nag rodzonych  na p rze g lą ­
dach  re jo n o w ych , m ie js k ic h  i  w o ­
je w ó d z k ic h . O g lą d a li ją  z d użym  
za in te resow an iem  ucze s tn icy  u ro ­
czystości. R zu ca ły  się w  oczy lic z ­
ne prace m a la rs k ie  ze S zko ły  P o d ­
s taw ow e j n r 5 w  P o licach , w y k o ­
nane pod k ie ru n k ie m  nauczyc ie la  
G. M ieszko. P rezen tow ane  b y ły  
ró w n ie ż  m odele s ta tk ó w , z a p ro je k ­
tow ane  ł  w yko n a n e  przez u czn ió w  
urządzen ia  e le k try c z n e  (m .in . in s ta ­
la c ja  p rz e c iw w ła m a n io w a . w y k o n a ­
na przez M a ria n a  K o w a ls k ie g o  z 
k l.  I I I  LO  n r  4). zdoby te  przez 
szko ły  p u ch a ry  sportow e.

(T B .)

Przestępstwo zagrożone

karq do 25 lał więzienia

Fałszowali banknoty 
2000-złotowe

W R O C ŁA W  P A P . P ro k u ra to r  re ­
jo n o w y  d la  d z ie ln ic y  W ro e ła w - 
-S ródm ieśc ie  sk ie ro w a ł d o  m le jsco  
wego sądu a k t  oska rżen ia  p rze c iw ­
k o  sp raw com  fa łszow an ia  p ie n ię ­
d zy .

P ro k u ra to r  o s k a rż y ł 34-letniego 
M a rka  Z. o  to , że od m a ja  do paź 
d z ie rn ik a  1983 r .  we W ro c ła w iu , 
p rzy  u ży c iu  k s e ro g ra fu  W ykona ł 
n ie  m n ie j n iż  50 k o p ii  b a n k n o tu  
o n o m in a ln e j w a rto ś c i 2000 z ł, a 
następnie p u śc ił Je w  obieg.

A k te m  oska rżen ia  o b ję to  ró w n ie ż  
29-le tn iego E dw arda  B  i  30-le tn ie - 
go R yszarda I., u p rze d n io  k a ra ­
n y c h  — za rzuca jąc im  p rze ch o w y­
w a n ie  i  puszczanie w ob ieg  f a ł ­
szyw ych  b a n kn o tó w .

P ro k u ra to r  zastosow ał wobec 
sp raw ców  areszt tym czasow y. Na 
poczet g ro żą cych  im  k a r  m a ją tk o ­
w ych  zabezpieczono m ie n ie  w a rto ś ­
c i ponad 100.000 zł.

P rzestępstw o zarzucone M a rk o w i 
Z . zagrożone Jest k a rą  pozbaw ie­
n ia  w o ln o śc i na czas n ie  k ró ts z y  
od  ła t  3 a lbo  ka rą  25 la t  pozba­
w ie n ia  w o ln o śc i o raz  k a ra m i do ­
d a tk o w y m i pozbaw ien ia  p ra w  p u ­
b liczn ych . k o n f is k a ty  m ie n ia  i  
p rzepadku  rzeczy s łużących  d o  po­
pe łn ie n ia  p rzestępstw a.

R ozm aw iam y z zasłużonym i nauczycielam i

Ten zawód jest powołaniem
n ia n y . a le  żeby n ie  b y ł zapom i­
nany .

— W  te j c h w il i  nabó r d o  zawodu 
nauczyc ie la  Jest n ie w ła ś c iw y  — m ó ­
w i M. D ą b ro w s k i. T o  się na p e w no  
m ści. P rzychodzą  lu d z ie  bez za m i­
ło w a n ia , bez p rze konan ia , a te g o  
zawodu n ie  m ożna się nauczyć. 
T rzeba m ieć  pow o łan ie , o k tó ry m  
m ó w i się o s ta tn io  ta k  m a ło . 2e b y  
b y ć  d o b ry m  n a uczyc ie lem , trzeba 
posiadać na to  z a d a tk i. S zko ła  je  
może rozwijać.-, udoskona lać.

SPOŚRÓD grona odchodzą­
cych ną em eryturę dyrektorów  
szkól poprosiliśm y Wandę K o - 
ra łczyk i M ieczysława D ąbrow ­
skiego o re fleks je  na tem at 
szkoły, m łodzieży, nauczycieli.

Wanda Barbara K o ra lczyk 
rozpoczęła • pracę pedagogiczną 
w  1949 roku  w  Bełchatow ie po 
ukończeniu liceum  pedagogicz­
nego. W 1952 roku  przyjechała 
w raz z mężem (rów nież nauczy­
cielem) i synem do Szczecina. 
Po ośm io le tn ie j pracy w  do­
mach dziecka, w róc iła  do szko­
ły . Została nauczycielką w  
Szkole Podstawowej n r  59 w  
K lęskow ie, a w  1962 r. je j dy­
rektorem .

Syn Jerzy poszedł śladam i ro 
dziców. M a także w ykszta łce­
n ie  pedagogiczne, a jego żona 
pracu je  ja ko  nauczycie lka w  
Szkole Podstawowej n r  26 w  
Zdro jach. Nauczycielska rodzina 
i ną dodatek sam i poloniści po 
wyższych studiach, bo pan i 
Wanda ukończyła je  zaocznie. 
Dziś przechodzi ju ż  ^ ia  em ery­
turę, odznaczona S rebrnym  i 
Z ło tym  Krzyżem  Zasługi, K rz y ­
żem K a w a le rsk im  O rde ru  Od­
rodzenia Polski, Odznaką „G ry ­
fa  Pomorskiego” , K rzyżem  „Z a  
Zasługi dla ZH P ”  |  in n y m i od­
znaczeniami.

M ieczysław D ąbrow ski ma za
sobą również długą ka rie rę  p e ­
dagogiczną. Rozpoczął ją  w  1948 
roku  jako k ie ro w n ik  szkoły w  
Strzelcach O polskich. W  dwa la ­
ta później przy jecha ł do Szcze­
cina i  przez sześć ła t b y ł w i ­
zytatorem  prac poza lekcyjnych. 
U czy ł następnie w  L ice u m  
Ogólnokształcącym n r 5, a p o ­
tem b y ł k ie ro w n ik ie m  S zko ły  
Podstawowej n r  19. Od 1968 r o ­
ku  zw iązał się ze Szkołą P o d ­
stawową n r  34, gdzie pracuje do 
dziś na stanow isku dyrek to ra . 
Żona Zuzanna jest rów nież n a ­
uczycielką w  Szkole Podstawo­
w e j n r  57. Syn, po P o litechn i­
ce Szczecińskiej, budu je  Po lice 
I I .

M ieczysław  D ąbrow ski odzna­
czony został Z ło tym  K rzyżem  
Zasługi, K rzyżem  K a w a le rsk im  
O rderu  Odrodzenia Po lsk i, 
„G ry fe m  Pom orskim ” , Z ło tą  
Odznaką ZNP, M edalem K o m i­
s ji E dukacji Narodowej, O dzna­
ką  „P rzy ja c ie l Harcerstwa”  i  
in n ym i. •

—  J A K  z p e rs p e k ty w y  W aszej 
d łu g ie j k a r ie r y  pedagog iczne j w i ­
d z ic ie  państw o  dz is ie jszą  szkołę?

— M uszę pow iedz ieć, że  c z u ję  s ię  
d z iw n ie  — m ó w i M . D ą b ro w s k i. 
J a k  to  będzie, k ie d y  n ie  będę Już 
u cz y ł?  T o  p o ko le n ie , k tó re  o d c h o ­
d z i te ra z  na  e m e ry tu rę , b y ło  p rz e ­
ję te  p racą , zaangażow ane t  p ra c o ­

w a ło  m e szczędząc w y s iłk u .  Jeś li 
chodz i o zespoły n a uczyc ie lsk ie , 
ich  zasób w ie d z y  p ra k ty c z n e j b y ł 
znacznie w iększy , ż y c ie  d o  tego 
zm uszało Z  p rzyg o to w a n ie m  te o re ­
ty c z n y m  b y ło  może tro c h ę  gorze j, 
b ra k o w a ło  n a u c z y c ie li, trzeba  ic h  
b y ło  szybko szko lić . M łodz ież  też 
b y ła  sk ro m n ie jsza , tra d y c jo n a ln ie  
w ychow ana  w  pos łuszeństw ie.

A  teraz? Teraz m łodz ież p rzych o ­
d z i do s zko ły  ze znacznie w ię k ­
szym  zasobem w iadom ości, podo­
b n ie  z re s /tą  nauczyc ie le . Przed 
szkołą s to ją  też zw iększone zada­
n ia . w ym aga jące  od na u czyc ie li, 
od o-sób k ie ru ją c y c h  zespołam i d u ­
że j w iedzy, k u ltu r y ,  w yczu c ia  pe­
dagogicznego. T rzeba się u czyć na 
b ieżąco od w szys tk ich , ró w n ie ż  od 
d z ie c i i  ro d z icó w , trzeba um ieć  s łu ­
chać.

— P a trzę  na to  przez p ryzm a t 
m o je j szko ły  — d o d a je  W . K o ra l­
czyk . — M a m y bardzo  zży te  g ro n o  
i  d z ię k i tem u w ię ce j, m ożna d o k o ­
nać. N auczyc ie le  ro zu m ie ją  p o trze ­
bę d z ia ła n ia . Za sw o je  na jw iększe  
os iągn ięc ie  uw ażam  w ła ś n ie  tę  d o ­
b rą  a tm osfe rę , ta k  n iezbędną do 
d o b re j p ra cy . W spólne duże  zada­
n ia  in te g ru ją .

— B u d o w a liś m y  bo isko  szkolne — 
w trą ca  M. D ą b ro w s k i - -  to  p rz y ­
c h o d z ili rodz ice  d o  p ra c y , p rz y c h o ­
d z iła  m łodz ież.

- -  P rzeczy to  o p in ii,  że m łodz ież 
n ie  chce się angażować, że je s t o- 
b o ję tn a . W ych o w a n ie  społeczne w  
szkole, ksz ta łto w a n ie  s to su n ku  do 
p ra cy , do ś ro d o w iska  to  bardzo  
w ażne zadan ie  szko ły ...

— M łodz ież  je s t o b o ję tn a  ty lk o  
wów czas, je ś l i  n ie  s ta w ia  się przed  
n ią  w y ra ź n ie  o k re ś lo n y c h  ce ló w  i  
n ie  e g ze kw u je  się ic h  w y k o n a n ia  
— M . D ą b ro w s k i z n ó w  n a w ią z u je  
d o  w ła s n y c h  dośw iadczeń . — Za 
du żo  p o d e jm u je m y  ró ż n y c h  a k c ji,  a

za m a ło  Je ro z lic z a m y . J e d n i na­
d a ją  s ię  d o  te g o  żeby re p re ze n to ­
w ać szko łę  na o lim p ia d a c h , in n y m  
p o w in n iś m y  s taw iać  gadania Im  od­
p ow iada jące . w ów czas ł o n i poczu­
ją  się cz łonkam i! społeczności szko l 
n e j. W ocen ie  trzeba  p o d k re ś lić  
p ó źn ie j p o zy tyw n e  c e ch y  każdego, 
ta k  nauczyc ie la , Jak 1 uczn ia . To 
je s t n ie z w y k le  ważne.

Trzeba w y m ie rz y ć  dob rze  proces, 
d y d a k ty c z n y , b o  to  Jest pods taw o­
wą rzeczą w  w y c h o w a n iu . W ych o ­
w an ie  je s t rów noznaczne, a le  m usi 
ono  w y n ik a ć  z procesu d y d a k ty c z ­
nego oodobn ie  ja k  p race  społecz­
ne. S zko ła  m u s i p rzede w szys tk im  
uczyć i  w ych o w yw a ć . K s z ta łto w a ­
n ie  ró żn ych  cech. n a w y k ó w  spo­
łecznych , m u s i p rzeb iegać na bazie 
ty c h  d w ó ch  po d s ta w o w ych  e le ­
m e n tó w . T o  je s t p rzyg o to w a n ie  d la  
społeczeństw a 1 d la  życ ia  w  n im . 
I  to  w łaśn ie  w  d u ż y m  s to p n iu  za­
le ży  od zespołów  na u czyc ie lsk ich . 
Muszę p rz y  ty m  pow iedzieć, że na 
p rze s trze n i ty c h  36 la t  m ia łe m  
w ie lu  ba rd zo  d o b ry c h  n a u c z y c ie li.

— Etos zaw odu n auczyc ie la  je d ­
n a k  b ledn ie ...

— Będę b ro n i!  szko ły , będę b ro ­
n i ł  nauczyc ie la  — ir y tu je  s ię  M . 
D ą b ro w s k i. — S zko ła  m ia ła  zawsze 
a u to ry te t  i  m ie ć  go będzie. Może 
go  n ie  m ie ć  ja k a ś  szko ła , gdzie  n ie  
m a tra d y c j i ,  gdzie a k u ra t  g ro n o  
w y k a z u je  s ię  m a łą  a k tyw n o śc ią . 
Może go n ie  m ie ć  ta ka  szko ła  
przez p ię ć  la t, a po tem  p rz y jd z ie  
k to ś . k to  będz ie  u m ia ł w ykrze sa ć  
now ą isk rę . S zko ła  m u s i sama w y ­
p ra co w a ć  te n  a u to ry te t ,  a często 
jes teśm y w  ty m  d z ia ła n iu  osam ot­
n ie n i.

— N ie  zawsze w ła d ze  t r a k tu ją  nas 
o d p o w ie d n io  — w trą c a  W . K o ra l­
c z y k . — N łe  chcem y, że b y  “ zaw ód 
n a uczyc ie la  b y l  szczegó ln ie  w y ró ż -

— Rodzice pośw ięca ją  dz iec iom  
m n ie j czasu i  to  w  c a ły m  p ro ce ­
sie w ych o w a w czym  je s t d u żym  
m ankam en tem  — s tw ie rd za  W . K o - 
ra lc z y k . — Szkolą m u s i s ię  ty m i 
d z ie ćm i n ie ra z  b a rd z ie j za in te re ­
sować bo  ro d z ice  n ie  w id zą  sw o­
ich  b łę d ó w  w ych o w a w czych . T u  ro  
la nauczyc ie la  Jest og ro m n a . Cze­
k a m y  w ię c  na ty c h  m ło d y c h  na ­
uczyc ie li. k tó rz y  będą m ie li n ic  ty l  
k o  w iedzę, ale i  o w o  pow o łan ie . 
r>rzekonanie do zadań społecznych  
k tó re  m uszą spe łn iać.

— Czego b ra k u je  d z is ia j szkole? 
~  zastanaw ia  się M. D ą b ro w s k i. — 
B y ł t ru d n y  o kre s , k ie d y  w y w ró c iło  
się w szystko , ra d y  pedagogiczne b y  
ły  ro zb ite , tw o rz y ły  się g ru p y  n ie ­
fo rm a ln e . Teraz ju ż  g rona  pedago­
g iczne zaczyna ją  się cem entow ać. 
U w ażam , że muszą w ró c ić  daw ne, 
dob re  zw ycza je , k ie d y  to  na p rze r 
w ach n auczyc ie le  m ó w ili o  os iągn ię  
c iach  i  n iepow odzen iach  w  p ra cy  z 
uczn ia m i, k ie d y  d y s k u to w a li o sw o­
im  w a rsz ta c ie  p ra cy , w y m ie n ia li 
dośw iadczen ia . M yś lę  tu  po p rostu  
o  w ię kszym  zaangażow an iu  w  spra  
w y  czysto  zaw odow e.

— Czy odchodząc na e m e ry tu rę  
żegnacie się ju ż  państw o  ze szko­
łą?

— Ja ta k  — m ó w i W . K o ra lc z y k . 
— Synow a w ró c i do  p ra cy , bo  jes t 
w  te j chw ila  na u r lo p ie  m a c ie rz y ń  
sk im . a ja  będę p ro w a d z iła  d om .

— P ozostanę jeszcze w  szko le  — 
in fo rm u je  M . D ą b ro w s k i. — W  r o ­
k u  p rz y s z ły m  b io rę  dz iesięć godz in  
w y c h o w a n ia  o b y w a te lsk ie g o . D osta ­
łe m  też  d z ia łk ę , chcę  hodow ać 
pszczoły.

— D z ię k u je m y  za  rozm ow ę, ży ­
czym y  dobrego, dobrze zasłużonego 
w yp o czyn ku ,

<eb, tu r )
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« Ocena kampanii wyborczej 
» Uznanie dla aktywu

(Dokończenie ze str. 1)

wyborczą charakteryzowało po­
nadto to, iż  prowadzona była 
przez istn ie jące dopiero od 
dwóch la t ogn iwa PRON, i w 
oparciu o nową ordynację w y ­
borczą. Z przebiegu je j w y ­
ciągnięto istotne w n iosk i dla 
dalszej nracy PRON.

W  D A L S Z E J  części ob ra d  om ó­
w io n o  s to jące  przed n ow o  w y b r ­
ną radą oraz  ruch e m  od rodzę  a 
narodow ego  zadan ia  w y n ik a ją c e  /. 
re a liz a c ji zam ierzeń  u ję ty c h  w. 
M ie js k b n  P ro g ra m ie  W yb o rczym . 
P o d kre ś lo n o , iż  od tego. ja k  p ro ­
g ra m  ten  zostan ie  w y k o n a n y , za ­
le ż y  a u to ry te t  p o d s ta w o w ych  ogn w  
w ła d zy  o raz  poiparcie ze s tro p y

W  woj. piotrkowskim

Komisja KC PZPR 
bada skargi i sygnały 

od ludności
D Z IŚ  ropoczyna  2 -d n io w y  p o b y t 

w  w o j. p io trk o w s k im  K o m is ja  
W n iosków . S ka rg  1 S y g n a łó w  od 
L u d n o śc i K o m ite tu  C en tra ln e g o  
PZPR. W w y b ra n y c h  zak ładach  
p ra c y  w o i. p io trk o w s k ie g o  cz ło n ko ­
w ie  te j k o m is ji zapozna ją  się z 
p ra k ty c z n ą  re a liza c ją  u c h w a ły  IX  
P le n u m  K C . ze szczególnym  u- 
w zg lęd  n i en i  era p ro b le m ó w  zw ią za ­
n ych  z k o ja rz e ń ’ em zadań p ro d u k ­
c y jn y c h  z tro ską  o sp ra w y  s o c ja l­
ne załóg.

Posiedzenie Biura 
Politycznego KC PZPR

(Dokończenie ze. str. 1)

Z godn ie  z l in ią  IX  N a d zw ycza j­
nego Z ja z d u  PZPR zw iększen ie  u 
d z ia łu  p ra c o w n ik ó w  w  zarządza­
n iu  p rze d s ię b io rs tw e m  je s t t rw a ­
ły m  k ie ru n k ie m  i  w y ra z e m  um ac­
n ia n ia  d e m o k ra c ji so c ja lis ty c z n e j. 
Z n a la z ło  to  ró w n ie ż  o d z w ie rc ie d le ­
n ie  na X V I  P le n u m  K C  pośw ięco 
n ym  u m a c n ia n iu  p rz o d u ją c e j - ro l i  
k la s y  ro b o tn ic z e j w  p a r t i i  i  pań­
s tw ie .

B iu ro  P o lityczn e  zapoznało s'ę z 
in fo rm a c ją  o w a ru n k a c h  dz ia ła n ia  
o rg a n iz a c ji spo łecznych  — s tow a­
rzyszeń. O d g ry w a ją  one doniosłą  
ro lę  w procesie so c ja lis ty c z n e j o d ­
n o w y , p o ro zu m ie n ia  narodow ego, 
a k ty w iz a c ji spo łeczne j.

B iu ro  P o lity c z n e  K C  PZPR oce­
n iło  stan  re a liz a c ji u c h w a ły  X  
P le n u m  KC w  sp ra w ie  p o l i ty k i 
m o rs k ie j państw a.

S tw ie rd zo n o , że zadan ia , k tó re  
za w ie ra  u c h w a ła  zosta ły, po d ję te  
przez in s ta n c je  i  o rg a n iza c je  p a r­
ty jn e  o raz o rgana  a d m in is tra c ji 
p a ń s tw o w e j i gospodarcze*.

B iu ro  P o lity c z n e  zapoznało Sie 
ze s tanem  p rzyg o to w a ń  do II? 
K o ng resu  N a u k i P o lsk ie j.

spo łeczeństw a d la  in ic ja ty w  i 
p rz y s z ły c h  d z ia ła ń  ra d y .

Podczas w czo ra jszych  obrad  
a k ty w is to m  PR O N  w ręczono  l is ty  
g ra tu la c y jn e  z  w y ra z a m i uznan ia  
za w k ła d  p ra c y  w ło ż o n y  w  p rzyg o ­
to w a n ie  i  p rze p row adzen ie  w y b o ­
ró w  do rad  n a ro d o w y c h

N A  zakończenie posiedzenia 
p id ję to  uchwałę, w  k tó re j Ra­
da M ie jska Patriotycznego Ru­
chu Odrodzenia Narodowego 
dz iękuje mieszkańcom Szczeci­
na za obyw ate lską postawę w y ­
kazaną 17 czerwca br., dziękuje 
też tym  w szystkim , k tó rzy  przy 
czyn ili się do sp raw ne j organ i­
zacji i przebiegu wyborów.« W 
uchw ale stw ierdza się ponadto, 
iż g łów nym  zadaniem wszyst­
k ich  ogn iw  ruchu  oraz M ie j­
sk ie j Rady N arodowej będzie 
realizacja M ie jskiego Program u 
Wyborczego oraz słusznych — a 
realnych w  obecnej sy tuac ji go 
spodarczej —  w niosków  i po­
stu la tów  wyborców. Rada M ie j 
ska PRON będzie okresowo 
dokonywać oceny przebiegu w y 
konania M ie jsk iego Program u 
Wyborczego.

(mg)

Wznowiono obrady
38 sesji ONZ
N O W Y JO R K  P A P . We w to re k  

po 6 -m ies ięczne j p rz e rw ie  w zno­
w iła  o b ra d y  38 sesja  Z g ro m  udze- 
n a O gó lnego  N a ro d ó w  f Z je d n o czo ­
n ych . P rze w o d n iczą cy  ses ji Jo rge  
lilu e c a  (P anam a) zaape low a ł aby 
jeszcze przed zakończen iem  o b rad , 
we w rześn iu , p o d ję to  k o n k re tn e  

'd e c y z je  w  s p ra w ie  z a in ic jo w a n a  
g lo b a ln y c h  ro k o w a ń  na te m a t no­
w ego m ię d zyn a ro d o w e g o  ła d u  gos­
podarczego. Podczas w to rk o w e g o  
oosiedzenia w y b ra n o  now ego cz łon 
ka ra d y  gospodarczo-spo łeczne j 
O N Z (ECOSOC). Zosta ła  n im  G u­
jana.

4 m ld  koron

Szwecja zaciągnęła 
kolejną pożyczkę

S Z T O K H O L M  P A P . S zw ecja  za­
c iągnę ła  o s ta tn io  w  ban ka ch  za­
c h o d n ich  je d n ą  z n a jw ię k s z y c h  po 
w o jn ie  pożyczek ( je d n o ra zo w ych ): 
4 m ld  k o ro n , c z y l i  0,5 m ld  d o la ­
ró w . Zos tan ie  ona  przeznaczona w 
p ie rw szym  rzędz ie  na sp ła tę  od ­
setek od p o p rze d n io  uzyska n ych  
k re d y tó w  zag ra n iczn ych .

Łączne zad łu że n ie  S zw ec ji za 
g ra n icą  w yn o s i d z iś  b lis k o  140 
m ld  k o ro n  i  w  p rz e lic z e n iu  na 
liczb ę  lu d n o śc i je s t je d n y m  z n a j­
w yższych  w ś ró d  k ra jó w  w ysoko  
u p rz e m y s ło w io n y c h .

Nocna restauracja 2)
W  L U T Y M  br. Bartosz M . zo­

sta ł bestia lsko pob ity  i obrabo­
w any przez nieznanych sp raw ­
ców na m elin ie  w  centrum  
W arszawy. Z ło ży ł fo rm alne do­
niesienie o rozboju na jego oso­
bie i  M urow ał się w  domu. Efek 
tó w  śledztwa jednak nie było. 
Napad odbył się bez św iadków 
i  o napastnikach nie nap ływ a ły  
na m ilic ję  żadne, operacyjnie 
przydatne, wiadomości.

Bartosz M . postanow ił w 
zw iązku z. tym  przeprowadzić 
śledztwo na własną rękę. K ie ­
dy  ju ż  odzyskał s iły , u b ra ł się 
elegancko, podsiniaczone oczy 
za k ry ł c iem nym i o ku la ram i i 
po jechał na Pragę, na bazar Ró­
życkiego. U s ta w ił się p rzy „z ło  
dz ie jsk ie j b ram ie”  na u l. Ząb- 
kow sk ie j i  złożył zaczepiającym 
go handlarzem  następujące za­
m ów ienie : szuka spodni na swo 
ją  m iarę. A le  to nie mogą być 
tak ie  zwyczajne, norm alne spo­
dnie. One m ają być ze 
skóry. Przez godzinę n ik t  
takiego zam ówienia n ie  po­
t r a f i ł  zrealizować, a ko ­
le jn y  handlarz, po zastanow ie­
n iu , p rzypom nia ł sobie, że 
ew entua ln ie  m ógłby ub ić  in te ­
res. Oczywiście, trzeba będzie

poczekać z godzinę, bo tow aru 
nie ma p rzy  sobie, i  zapłacić od 
pow iednio dużo, bo to przecież 
jest c iuch niecodzienny.

Bartosz M . zachował mocne 
nerw y i  „w  ciemno”  zgodził się 
na paskarską cenę. N ie  up łynę­
ła nawet godzina, k iedy  han­
d larz  w ró c ił z wypchaną celofa­
nową torbą. W  je j zawartości

Prywatne
Bartosz M . natychm iast rozpo­
znał swoją własność!

Każdy, k to  ma czas postać 
na bazarze Różyckiego trochę 
dłużej, bezbłędnie rozpozna k rę ­
cących się na ty m  przestępczym 
ta rgow isku  w yw iadow ców  Dziel 
nicowego Urzędu Spraw  W ew ­
nętrznych. I  Bartosz M . bez za­
stanow ienia zaczepił w łaśc iw e­
go człow ieka. W idząc to, han­
d larz  w p a d ł na  pom ysł ucie­
czki. A le  za późno, i  całe tow a­
rzystw o  uda ło  się do niepozor­
nego baraku, celem  złożenia i  
zapro toko łow ania  zeznań. .

Rozśpiewany Upiec
(Dokończenie ze str. 1)

z S e ina jok i z F in - 
„Lucn ica ”  z B ra ty -

Dziewczęcy 
la n d ii oraz 
sławy.

N A  14 k o n c e rta c h  fe s tiw a lo w y c h  
c h ó ry  w ys tępow ać bę>dą p a ram i, 
d o b ie ra n y m i ta k .  aby zapew n ić  siu 
chaczom  różno rodność  doznań m u ­
zycznych .

G łó w n a  fe s tiw a lo w a  estrada  bę­
d z ie  t ra d y c y jn ie  w  M .ędzyzd ro - 
ja e h . a n a jc iekaw sze  ze^co ły  za­
p rezen tow ane  zostaną na 4 k o n c e r­
ta ch  w  Ś w in o u jś c iu  oraz 5 — w  
S zczec in ie  W czasie fe s tiw a lu  o d ­
będzie  się za p o czą tkow any  w  ro k u  
u b ie g ły m  k o n k u rs  ch ó ró w  m iesza­
n y c h  (w  ty m  ro k u  uczestn iczy w  
n im  8 zespołów ). K o n ku rso w e m u  :u 
r y  p rze w o d n iczy  p o f .  J e rzy  K o . 
taczkow S k i, a g łó w n ą  nagrodą est 
t ra d y c y jn ie  „S ta tu e tk a  T ry g łr .w a ”

F e s tiw a lo w i w  M ię d z y z d ro ja c h  to ­
w a rzyszy ró w n ie ż  se m in a riu m  d y ­
ry g e n tó w  c h ó ró w  o ra z  o łene r k o m ­
p o zy to ró w  m u z y k i ch ó ra ln e j.

(ł)

Konferencja prasowa Jerzego Urbana

Kuriozalne fałszerstwa 
części prasy zachodniej

W CZO RAJ odbyło się w  W arszawie kolejne spotkanie rzecz­
n ika  prasowego rządu m in. Jerzego Urbana z korespondenta­
m i zagranicznym i
R Z E C Z N IK  ustosunkował się podania kon k re tn ych  fa k tó w  i 

do k ilk u  rażąco fa łszyw ych i  dowodów. Zachotin iouiem ieckie 
ku rioza lnych n iek iedy doniesień rad io  w  program ie „P ano ra -' 
i  kom entarzy prasy zachodniej ma”  — kon tynuow a ł rzecznik 
nt. przebiegu i w yn ików , w y -  — tw ie rdz iło , że w dniu w y ­
borów  do rad narodowych. borów  w  w ie lu  miastach Po lsk i 

K w estionu je  się np. p raw d z i- doszło do 'm an ifes tac ji i p rote- 
wość w yn ikó w  w yborów  bez stów. W W arszawie ok. 100 tys.

osób, łącznie z przewodniczą-

Za granicą o Polsce

Polacy mają dość 
konfrontacji

PRASA ZAGRANICZNA nadal publikuje komentarze, poświęco­
ne niedawnym wyborom do rad narodowych w Polsce.

Austriacki dziennik „Wiener Zeiturg" nopisał m. in.: „Działa­
jąca w podziemiu „Solidarność” wezwała do ich (wyborów) boj­
kotu. Mimo to ok. 75 proc wyborców polskich posrto do urn. 
Czy to dużo, czy mato? Obserwatorzy nie sq co do tego jedno­
myślni... ale Polacy mają już wdocznie dość ustawicznej kon­
frontacji między rządem a podziemiem, a poza tym instyr.k ow- 
nie wyczuli, że powstrzymanie się od głosowania nie przyniesie 
żadnego rozwiązania politycznego"

W komentarzu telewizji austriackiej podkreślono, iż „większość 
narodu poszła do urn wyborczych, co trzeba traktować jako nie­
powodzenie podziemia, które nawoływało do zbojkotowania tych 
wyborów.

Jacques Estager stwierdził na łamach francuskiej „L'Huma­
nité” , że „opozycja została pokonana na terenie, który sama wy­
brała...” . Autor pisze, iż był to sukces rządu, ale zwraca uwa­
gę, że nie wszyscy, którzy głosowali w niedzielę, zgadzają się 
całkowicie ze wszystkimi działaniami władzy. Wszyscy jednak 
widzą przyszłość Polsk’ w ramach socjalizmu.

Departament Stanu USA, który w przeszłości niejeden raz ko­
mentował wydarzenia w Polsce i to ze znanych pozycji, tym 
razem zachował znamienną powściągliwość. Na konferencji ora- 
sowej zorganizowanej tam 18 bm. padły m. in. następujące py­
tania i odpowiedzi:

— Czy Departament Stanu ma coś do powiedzenia na temat 
wyborów w Polsce?

— Nie mamy nic do powiedzenia.
— Czy administracja może się ustosunkować do wiadomości 

na temat wyników wyborów w Polsce i zniszczenia(?) „Solidar­
ności” ?

—  Nie, w tej sprawie‘ me mamy ,nic do powiedzenia.
Reuter ze swojej strony przypomina, że „tydzień temu Wa­

łęsa oświadczył, iż może zawiesić swoją działalność, zależnie 
od wyniku wyborów, ale nie wdawał się w szczegóły. Nie było 
więc jasne, czy zamierza powstrzymać się od działalności poli­
tycznej w przyszłości, w konsekwencji braku poparcia dla związ­
ku, czy też po prostu zachować okres milczenia dla zastanowie­
nia się".

cym  zdelegalizowanej „S o lida r 
ności” , wzięło udział w msży 
św ię te j na in tencję aresztowa­
nego przed w yboram i przyw ód­
cy podziem ia Bogdana Lisa. W 
innych  dzielnicach sto licy do­
szło do marszów m ilczenia o- 
raz do b u rz liw ych  dem onstra­
c ji.  M am y w ięc tu  do czynie­
n ia —  s tw ie rdz ił rzecznik — z 
opisam i zdarzeń nie is tn ie ją ­
cych, w  im ię  tworzenia fałszy 
wego obrazu ogólnego dnia w y ­
borów.

G A Z E T A  ,La L ib re  B e lg iq u e ’* do 
nosi na to m ia s t, że re z u lta ty  w y ­
b o ró w  b y ły  znane ju ż  w cześnie j 
i to d z ię k i fa k to w i,  ż b y ły  p rze­
p row adzone z g o d n e  z p os tanow ie ­
n ia m i J a łty  (?) i  że ., b y ły  k o n ­
tro lo w a n e  przez A rm ie  Czerw oną. 
Jednakże  -  pisze °a n  K u r ta  — 
szeroka część po lsk ej o p in i i  pu ­
b lic z n e j. szczególn ie  m łodz i cz nie 
podda ła  się nac iskom  re ż im u . A  
w ię c  z je d n e j s tro n y  p. K u r ta  
tw ie rd z i, że aż obca a rm ia  p iln o ­
w a ła  w y b o ró w  i f re k  w encji. a z 
d ru g ie j s tro n y  dow odzi, że m ło ­
dz ież n ie  zareagow ała  na te  na­
c is k i.  J . U rb a n  p rzy ta cza ją c  tę 
absu rd a ln ą  in fo rm a c ję  p o d k re ś lił.-  
że liczn e  zachodnie do n ie s ie n ia  p ra  
sowę o w yb o ra ch  za w ie ra ją  w  so­
b ie  e le m e n ty  sprzeczne i naw za­
je m  s ię . w yk lu c z a ją c e . O tóż tw ie r ­
d z i się w ty c h  sam ych m a te r ia ­
łach . że w y n ik i w y b o ró w  są s fa ł­
szowane i  zarazem  n ie ko rzys tn e  
d la  w ładz. C z y li w ładze  fa łszow a­
ły  w  sposób d la  sieb e n ie k o rz y s t­
n y . W in n e j gazecie p. K u r ta  c y ­
tu je  fra g m e n t, jà k  tw ie rd z i, osw iad 
czen ia  E p isko p a tu  P o lsk i n t .  ud z ia ­
łu  w  w yb o ra ch . C r * - -  —
..B y ło b y  a m ora lne  
s y tu a c ji,  k tó ra  p a n u je  
sce” . N ie  znam  ta k ie g i

ten b rz m i: 
ść do u rn  w  

dziś w  P o l-  
oświad,cze- 

pow ie -

Co zeznał Bartosz M. dokład­
nie w iadom o. O w ie le  c iekaw ­
sze by ło  to, co m ia ł do pow ie­
dzenia hand larz — Józef G. O-

ra Z. — młodzieńca o podobnej 
ja k  on sam przeszłości.

OW EJ pam iętne j lu to w e j no­
cy obaj „rozb ó jn icy ”  p i l i wód-

śM ztw o

tóż w  poszukiwane na w o lnym  kę w  „T o ru ń sk ie j” , skąd zostali 
ryn ku  a r ty k u ły  odzieżowe zaopa w yrzucen i w  zw iązku z zam- 
t ry w a ł się u  pasera Jacka K ., knięciem  loka lu . W tedy posta- 
prowadzącego „p ryw a tn y  ko - n o w ili przenieść się na znaną 
m is” . W  tym  m ieszkaniu, p rzy - im  m elinę, zwłaszcza że m ie li 
pom ina jącym  magazyn odzieżo- jeszcze przy sobie bute lkę go- 
w y , krzyżow a ły  się drogi w ie lu  rża ły , a picie  na m rozie nie bar- 
warszaw skich złodziejaszków, dzo im  odpowiadało. K iedy do- 
B yw a ł tam  także K rzyszto f S., ta r l i na W ilczą, by ło  już po „na 
uprzednio ka rany  za rozboje i  locie”  i  d rzw i od sutereny za­

s ta li zam knięte. A le  co to za 
prob lem  dla w łam yw aczy —- 
o tw orzyć tak ie  d rzw i. U sied li 
zatem w  opuszczonej; p iw n icy  z 
zam iarem  rozpicia „p o łó w k i” , 
k iedy  napatoczył się nieznany, 
bogato ubrany mężczyzna. Po­
rozum ie li się w  m ig, że fra je ra  

w łam ania  do mieszkań. Od nie „z rob ią ” . I  ta k  też się stało. K ie  
go w łaśnie Jacek K . k u p ił za dy ju ż  zdo ła li go rozebrać, po- 
tysiąc zło tych praw ie nowe sta- m yś le li o a lib i. P odw órkam i w y 
lowego ko lo ru  spodnie ze skóry, n ieś li nieprzytom nego k ilkadz ie  
K u p ił także am erykańską czap- s ią t m etrów  dalej, przekonani 
kę z daszkiem, ku rtkę  na puchu o tym , że podejrzenie padnie 
i  wysokie bu ty  na obcasie, z na m elin ia rza  — w łaścic ie la  te j 
surow e j skóry. „nocnej res ta u ra c ji” . O ni zresz­

tą  b y l i w  Śródm ieściu niezna- 
K ie d y  M O  poznało nazwisko n i i  dopraw dy trzeba by pecha, 

„dostaw cy” , bez trudu  odna- żeby m ie li wpaść. I  ta k  się 
lazło opryszka w  m iejscu s ta - w łaśnie stało. Pech polegał na 
lego zam eldowania, c zy li w  tym , że skórzane spodnie to 
m ieszkan iu m a tk i. K rzyszto f S. ciągle jeszcze u nas t ró j n ieco- 
od razu przyzna ł się do w in y  i  dzienny.
wskazał w sp ó ln ika  — Sławom!» Janusz A T L A S

n ia . a n i ta k ie g o  zdam j 
d z ia ł rze czn ik . . . . . . .

P rzed  w y b o ra m i sp o tka ł się ż 
d z ie n n ik a rz a m i z a g ra n iczn ym i se­
k re ta rz  P a ń s tw o w e i K o m is ji w y ­
b o rcze j. U d z ie lone  w ówczas in fo r ­
m acje  n ie  zn a la z ły  n ie s te ty  o d b i­
c ia  w  re la c ja ch  dz ie n n  k a rs k ic h  
s tw ie rd z ił rze czn ik  rządu. C h c ia ł­
b ym  w  ty m  m ie jscu  zdecydow an ie  
o o d k re ś lić . że w sze lk ie  sugestie o 
m o ż liw o śc i lu b  o  s fa łszow an iu  w y ­
b o ró w  są po p ros tu  absurda lne . 
N ie  b y ło  n a w e t te o re ty c z n e j m oż­
liw o ś c i d o k o n a n ia  ta k ie g o  fa łsze r­
s tw a . O tóż w y n ik i g łosow an ia  u -  
czone b y ły  bezpośredn io  w  ° k r 5- 
gach w y b o rczych  i ogłaszane w  
pras ie  lo k a ln e j.  Suma ty c h  d a - 
nyeh  m us i się zgadzać z 
n y m i w y n ik a m i p u b lik o w a n y m i 
przez P ańs tw ow ą  K o m is ję  W y b o r­
czą. L ic z e n !e g łosów  jes t o b o w ią z ­
k ie m  aż o ko ło  20 tys. k o m is ji,  w  
k tó ry c h  zasiada 175 tys. osob. O - 
p rócz tego w  procesie sum ow an ia  
g łosów  b io rą  także  u d z ia ł tnęzo- 
w ie  za u fan ia . Ż eby w ięc sfa łszo­
wać w y b o ry  trzeba  b y  w ta je m n i­
czyć w  te n  za m ia r ok . ć w ie rć  m i­
lio n a  lu d z i!  W iadom o n a tom ias t, 
że spraw a w  k fó rą  w ta je m n ic z o ­
n ych  je s t 5 -1 0  osób ju ż  p rzesta je  
b y ć  na ogó ł ta je m n ic ą . (P e łn y  
te k s t r e la c ji zamieszcza prasa po- 

a).

Posiadłość BB 
otwarta dla obcych
P A R Y Ż  P A P . P ry w a tn a  pos iad ­

łość B B  nad brzeg iem  M orza  Ś ród ­
ziem nego  w  S a in t-T ro p e z . „ L a  Ma­
d ra g u e ”  zostan ie  o tw a r ta  w  ce lu  
u m o ż liw ie n ia  tu ry s to m  pozbaw io ­
n y m  sw obodnego dostępu do  p la ży  
d o jśc ia  na b rzeg  n a jk ró ts z ą  d rogą , 
p o ro z u m ie n ie  z a w a rły  w ładze  lo ­
k a ln e  ze s łyn n ą  gw iazdą. A b y  b yć  
w  zgodzie z o b o w ią z u ją c y m i p rze ­
p isa m i B a rd o tk a  m u s ia ła  p rzystać 
na o tw a rc ie  b ra m  re z y d e n c ji, o to ­
czone j w y s o k im  na 2,20 m e tra  m u . 
re m . B ra m a  będzie  m og ła  je d n a k  
b y ć  za m kn ię ta  w  p rz y p a d k u  po- 
,bytu  B B  w  ..La  M adrague ”  w  ce­
lu  o c h ro n y  a k to rk i przed w ś c ib s k i-  
m i in tru z a m i.  , . .  . .

B B , k tó ra  je s ie n ią  b r . obchodzić  
¡będzie 50 u ro d z in y , zeszła z e k ra ­
n ó w  w  1973 ro k u  p o  n a k rę c e n iu  
cz te rdz ies tego  f i lm u .  Od te j p o ry  
bez re s z ty  p o św ię c iła  s ię  o b ro n i«  
p ra w  z w ie rz ą t, « zw łaszcza fo czą t.
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W szystkie d rog i p ro w ad za  do Świnoujścia
JUŻ za k ilk a  dn i rozpocz­

nie się ko le jny, czternasty 
Festiw a l A rtys tyczny M ło 

dzieży A kadem ick ie j „Fam a” , 
k tó ry  gościć będzie trad ycy jn ie  
w  Św inou jściu  od 1 do 25 Lip­
ca b r  Tegoroczna „Fam a”  prze 
biegać ma w trzech nurtach: 
oprócz aż ośm iu koncertów 
głównych w am fiteatrze, p rzy­
gotowany został c y k l im prez 
k lubow ych (jazz, piosenka, l i ­
te ra tura , plastyka, film ) a ta k ­
że wydarzenia plenerowe będą­
ce realizacją w ybranych scena­
riuszy i pom ysłów artys tycz­
nych.

A  oto szczegóły. Koncerty 
główne w am fiteatrze: 3.07 o 
godz. 21.00 — koncert in augu­
racy jny pt. „L u s tro  — antym u- 
s ica l rockow y” , 7.07 o godz. 
21.-0 — koncert m uzyki rocko­
w e j pt. „W a lka  o p rzetrw an ie” , 
11.07 o godz. 21 — koncert p io ­
senki studenckie j pt. „Ś w ię to ”  
14.07 o godz. 21 — koncert mu 
zyk i jazzowej, 18.07 o godz. 21 
— koncert kabaretow y w  reży­
serii M acie ja Zembatego, 21.07

nawców i rea liza torów  poszcze­
gólnych propozyc ji tematycz­
nych i w idow isk, do Ś w ino­
ujścia przyjedzie b lisko  1500 
obserw atorów  ze w szystkich 
ośrodków akadem ickich k ra ju , z 
k tó rych  dla ok. 300 osób zapla­
nowano w arszta ty  artystyczne 
Za przebieg fes tiw a lu  od strony 
ar ga n i z a to rs k i e j  o dpo w  ie d zialn e 
jest środow isko szczecińskie 
M ów i zastępca dyrekto ra  „F a- 
m y-84” . W ojciech H awryszuk 
(Szczucin):

— Przygotow ania do im prezy 
rozpoczęliśmy w  różnych pun­
ktach k ra ju  p raktyczn ie  ju ż  z

strow any w  technice video, na 
bieżąco, z poszczególnych kon­
certów nagrywane będą i sprze 
dawane kasety m agnetofonowe 
(współpraca „S o n id -„A lm a  A r t ” ), 
p rzygotow u jem y kiermasze ksią 
żek stoiska, gdzie będzie moż­
na kup ić  okolicznościowe znacz­
k i. koszulk i, czapki i  to rby. Po­
nadto ok. 40 „tam ow ych”  p la ­
styków  zgrupowanych na ple­
nerach chce pozostawić miesz­
kańcom miasta trw a ły  ślad w 
postaci estetyzacji u lic  lub w y ­
branych obiektów . Jak zw ykle  
funkcjonow ać będzie studio fo ­
tograficzne, radiowe, czy redak-

m ogliśm y zadecydować w  k ilk u  
nurtach fes tiw a lu  obrazujących 
pełne oblicze akademickiego 
ruchu ku ltu ra lnego . Przygoto­
w a liśm y także inne działania, 
ja k  rozstrzygnięcie konkursu 
na reportaż o pracy (jego in ­
sp ira to ram i b y li:  AR P „Pom o­
rze” , SSP „B ra tn ia k ” , redakcja 
tygodnika „ I td . ”  i  dyrekc ja  
. Fam y” ), w ie le w ystaw  zbioro­
w ych i autorskich. p ro jekcjo 
film ow e  tematyczne i ukazujące 
dorobek studenckich k lu bów  f i l ­
mowych, dyskusje o sztuce oraz 
przygotowane przez socjologów, 
akcje uliczne, naukę gry na gi-

cek S kubikow ski, Jan W olek, 
Jazz Band „S todoła” , „D ix ie  Lo­
vers” , „Akadem ia Ruchu” , czy 
Tea tr K u k ie łko w y  z W rocław ia 
— to ledw ie k ilk u  znainych już 

popularnych wykonawców, 
spośród piosenkarzy, chórzy­
stów, ins trum enta lis tów  upra­
w ia jących m uzykę różnych ga­
tunków , aktorów , m im ów  itp., 
którzy zaprezentują w ie lo tys ię­
cznej w idow n i sw ó j a rtystyczny 
dorobek. Można z tego wniosko 
wać. że poziom im prez we 
wszystkich obiektach „Fam y”  
nie będzie lichy, czego szczerze 
życzymy organizatorom  fes tiw a­
lu  Pozostaje także mieć nadzie­
ję — sądząc z przebiegu p rzy­
gotowań — że tym  razem ek i­
pa szczecińska nie zawiedzie...

„Fama -  84“ coraz bliżej
chw ilą  zakończenia ubieglorocz- cja b iu le tynu  in form acyjnego, 
nega fes tiw a lu . Jeśli chcie liśm y W spominam o tym  wszystkim  

’am y”  uczynić wydarzenie bv uzm ysłow ić, ja k i ogrom pra­
na dobrym  profesjonalnym  po­
ziomie m usie liśm y kom pleto- 

. , . . wać grono odpow iedzia lnych i
godz. 21 -  koncert m uzyk, su ln icnnvrh  orga,ni I a t „ró w . Pod

i i« p ru  . la m  S ł v .  , , . . .stawową grupę tw orzą studenci 
ze Szczecina, natom iast od s tro ­
ny program ow ej — studenci z 
liczących się ośrodków k u ltu ry  

Polski. Muszę przy-

m ają do w ykonan ia  autorzy 
,.Fym>” . ci spoza sceny i estra­
dy...

Od ek ipy szczecińskiej zależy 
więc start, sprawny przebieg i 
tempo fes tiw a lu  Będąc św iad­
kiem  spotkań organizatorów  
w ie lu  poprzednich „F am ”  i te­
gorocznej przyznam, że po raz 
p er wszy w 14 w ydaniach im ­
prezy potraktow ano ją  z taką

po lsk ie j w reżyserii Jana Szy- 
reckiego, 22.07 o godz. 21 — 
koncert studenckich zespołów 
pieśni i  tańca pt. „D edykacje”
«raz. 25.07 0 godz. 21 -  koncert " t“ |eńck:
ina ow y. znać, że zainteresowanie festi-

Spotkaima w am fitea trze  uzu- walem  b\ ł > ogromne, ale liczbę
pełn ią program y w m uszli kom- bezpośrednich u cze s tn iko w i ob- ^ __________ _ _ __
certowej. sali w idow iskow e j serwatorów  lim ito w a ły  m ożliw o odpowiedzialnością, jaka należ- 
W DK, w k lu b ie  „Fam a” , na ści loko.Iowę i zapewnienia na jest temu najważniejszemu 
specjaln ie zbudowanej estradzie spraw nej obsługi socja lne j. I  w ydarzen iu  dla studenckie j ku l 
na plaży (sp iritua ls  a,nd gospels, tak  nie wszyscy będą mieszkać tu ry . Pozwala to z w iększym  
blues, country, jazz reggae) oraz w  Ś w inou jśc iu  pod dachem — spoko err oczekiwać na a rty - 
w  sa li św inoujskiego K lubu  ponad 100 osób zostanie zakwa styczne prezentacje. Jakie bę- 
M P iK . W arto dodać, że za tw ie r- terowanych w  bazie nam io to- dą? — to już nie zależy od or- 
dzony przez dyrekc ję  fes tiw a lu  wej, udostępnionej nam przez ganizatorów  w ta k ie j mierze, 
program  zostanie wzbogacony o jednostk i W ojska Polskiego. Na ja k  od m łodych tw órców : mu- 
nowe propozycje podczas trw a - m arginesie dodam, że wśród te- zyków. piosenkarzy, aktorów , 
n i« r in?prezy . K°roc2nych obserw atorów  będą lite ra tów , p lastyków , film ow ców

W  tegorocznej „Fam ie”  weź- po raz p ierw szy na „F am ie ”  go itp . itd  Jedno jest pewne, że 
m ie udział około 600 uczestni- ście z zagranicy oraz delegacja do Św inoujścia przyjadą laurea-
ków  — artys tów  i obsługi tech­
nicznej. Oprócz autorów, w yko -

M iędzynr rodowego Zw iązku Stu 
dentów. Festiw a l bedzie re je-

Można spokojnie wypocząć

Barlinek zaprasza

DESZCZOWY czerwiec nie 
przeszkodził w  pracy organiza­
torom  le tniego wypoczynku. 
Znane i szczecinianom k ą p ie li­
sko na Jeziorze B a rlineck im  
ju ż  od dwóch tygodni zaprasza 
m iłośn ików  relaksu i  plażo­
w ych uciech. Na m iejscowych 
i  zam iejscowych gości czeka tu 
w yrem ontow any ostatn io — 
sprzęt p ływ a jący  (row ery w od­
ne. łodzie w iosłowe i żaglowe), 
odnowiony hotel, pole nam ioto­
we i campingowe a przede 
wszystkim  czysta woda. W arto 
wiedzieć, iż Jezioro Barlineck ie  
za jm uje pow ierzchnię 163 hek­
tarów , ieżą na n im  4 wyspy a uro 
ku dodaje mu bezpośrednie są­
siedztwo- rozległych, p raw ie 
dziewiczych lasów. .

Nie bez uznania w a rto  tu  
również wspomnieć o gospodar 
ności Ośrodka. Sportu i Rekre­
ac ji w B a rlin ku  dbającego o 
przykładną czystość plaży, kon­
serwację sprzętu i  zachowanie 
w yjątkow ego (dzięki położeniu

i  a rchitekturze) kam eralnego 
k lim a tu  kąp ie liska. N ie dz iw ne 
zatem, iż  od la t  chętnie spę­
dzają tu  w akacje dzieci ze Ś lą­
ska czy N iem ieck ie j R e pub lik i 
Dem okratycznej.

O ptym aln ie  w yko rzys tu je  re ­
kreacy jno-sportow y potencja ł 
m iasta funkc jo nu jąca  tu  pod 
k ie runk iem  OSiR Spółdzielcza 
Rada W spółdziałania. Na ro k  
bieżący SRW zaplanowała 35 
im prez sportow o-rekreacyjnych 
z czego 25 ju ż  zostało zrealizo­
wanych. P rzy w spółdzia łaniu z 
m iejscowym  K o łem  Pomocy 
Dzieciom N iepełnospraw nym  z 
dużym rozmachem zorganizo­
wany został Dzień Dziecka. 
N iem nie j spraw nie przygoto­
wano cyk l tu rn ie jó w  i  zabaw 
z okaz ji Tygodnia K u ltu ry  F i­
zycznej i  Sportu. N iem al 
na brzegu jeziora (v is a v is 
plaży) powsta je ponadto okaza­
ła hala sportowa wyposażona 
w  hangary do przechow ywania 
sprzętu pow sta jącej sekcji ka­
jakow e j. (mz)

najróżniejszych, k ra jow ych  
przeglądów, a więc grono repre­
zentatywne.

M ów i dyrek to r „F am y” - 
-84” . w iceprzewodniczący Rady 
Naczelnej Zrzeszenia Studentów 
Polskich. M arian Redwan (War
szawa^:

— W  porów naniu z rokiem  
ubiegłym  fes tiw a l przyniesie 
w ięce j prezentacji a rtystycz­
nych. tak koncertów  główniyeli, 
ja k  i k lubow ych , czy plenero­
w ych Jest to e fekt odrodzonej 
popularności „F am y”  po k ilk u  
latf*e nrzerw y w  je j o rg a "i- 
z'-vveniu. Dość powiedzieć 
ciągle jeszcze nap ływ a ją  do nas 
z różnych stron Po lski zgłosze­
nia. scenariusze i pom ysły. Dzię 
k i temu np. m ogliśm y po-szerzvé 
proc ram a m fite a tru  o koncert 
m u zv r/n n -lite ra ck i pt. „L u s tro ”

tarze, czy choćby konkursy a r­
tystyczne i  tu rn ie je  sportowe 
dla dzieci (z cennym i nagroda­
m i) — sądzę więc, że każdy 
zn-jdz ie  dla siebie coś in te resu­
jącego. Is to tą  tegorocznej „Fa­
m y”  jest po tw ierdzić je j rangę 
i znaczenie nie ty lk o  dla środo­
w iska akademickiego, lecz w 
szeroko pojm ow ane j ku lturze. 
Jeżeli przebieg fes tiw a lu  będzie 
zgodny z naszymi oczekiwan ia­
m i, chcemy zlokalizować w  Ś w i­
noujściu stałą bazę szkoleniową 
ZSP.

Owa tajem niczo brzmiąca 
„sta ła baza szkoleniowa” to nic 
innego, ja k  nowy ob iekt z za­
pleczem socja lnym  i salami 
prób z prawdziwego zdarzenia, 
a także z sa lam i kon fe rency jny­
m i, k tó ry  ma być w yko rzys ty ­
wany przez cały rok, również 
przez św in o u jsk ie . Instytucje 
Na m arginesie można dodać, 
że władze miasta wskazały już 
dwa miejsca ew entualnych lo - 
ka lza c ji.

N ie sposób o tak  w ie lk im  
przedsięwzięciu, ja k  „Fam a” 
napisać wszystko, przedstawić 
cały. bogaty program . O po­
szczególnych propozycjach fes ti­
w a lu  mieszkańcy m iasta i  wcza­
sowicze będą in fo rm ow an i na 
bieżąco. Chór A kadem ick i Po­
lite ch n ik i Szczecińskiej, „M u ­
sie M arke t” . „Bus S ion” 
Sm’ -rć K lin iczn a ” , „W olna G ru 

pa Bukow ina” . Elżbieta Ada­
m iak, M artyna Jakubowicz, Ja-

Notabene nasze środowisko aka­
demickie, jako pierwsze zapre­
zentuje się na festiw a lu , na 
inauguracyjnym  „D n iu  Szcze­
c ińsk im ” . Na program  m ają zło 
żyć się występy najlepszych 
grup m uzyczno-wokalnych, w y ­
różnionych podczas minionego 
sezonu festiwalowego („Jazz Ju - 
niors” . „Z ło ta  T a rka ” ) itp . A 
zatem — do zobaczenia na festi 
walu...

P io tr C Y W IŃ S K I

Na budowie „Jeziorska“
W DOBRYM  tempie przebie­

gają prace na budoWie akwenu 
„Jeziorsko”  w  w oj. sieradzkim. 
Budowniczow ie te j w ie lk ie j in ­
w estycji hydro logicznej zgod­
nie z ustalonym  harm onogra­
mem w ykonu ją  bieżące p lany 
pracy. Obecnie kończy się usy­
pyw anie blisko 3 km  zapory 
czołowej zb io rn ika  W p rzy­
szłym roku na szczycie zapory 
zbuduje się asfaltową jezdnię. 
Ponieważ zapora będzie musia­
ła w ytrzym ać o lb rzym i napór 
wody dla je j wzm ocnienia w y ­
konu je się żelbetowy ekran. Ro 
boty ziemne trw a ją  także w 
innych punktach budowy zbior­
nika, np. w m iejscowości Sie- 
d lą tków  ekipy pracow ników  
obw ałowują teren, na k tó rym  
znajduje się zabytkow y kościół 
— postanowiono bowiem  zaby­
tek ten uchronić od zagłady.

W  stargardzkim Zakładzie
Przekładni

Jakość i precyzja
F U N K C JO N U JĄ C Y  w  zespole Z a ­

k ła d ó w  K o p a re k  1 H y d ra u lik i  „B u -  
m a r  — W a ry ń s k i”  Z a k ła d  P rze - 
k ła d  n i w  S ta rg a rd z ie  S zczecińskim  
w y k o n u je  ko m p le tn e  podzespoły do 
w s z y s tk ic h  ty p ó w  k o p a re k  p ro d u ­
k o w a n y c h  w  naszym  k r a ju .  P o. 
w s ta ją ce  tu  k o ła  zębate, w a łk i,  
p rz e s u w k i, cz y  m echan iczne  o b ro t­
n ik i  do ż u ra w i cieszą k ię  uzna­
n ie m  o d b io rcó w  ja k  i  u ż y tk o w n i­
k ó w .

Z d o b yć  Je n ie  je s ł ła tw o . W ię k ­
szość e lem en tów  trzeba  w y k o n y -  

' w a ć  ze s ta li s to p o w ych  z d o k ła d ­
nośc ią  d<. se tne j m ilim e tra . T rw a  

I w ię c  c iąg ła  w a lka  z a k ła d u  z in .
’ n y m i p rze d s ię b io rs tw a m i S ta rg a rd u  
1 (na  p łace i  w a ru n k i p ra cy ) o  po­
z yska n ie  k w a lif ik o w a n y c h  fre z e ­
ró w , to k a rz y  bądź s z lif ie rz y . Dba 
s ię  tu  je d n a k  p rz y  ty m  o  w ysoką 
d y s c y p lin ę  p ra c y  n iezbędną p rzy  
s k o m o lik ó w a n e j te c h n o lo g ii o raz 
w yso k ie * k u ltu rz e  te ch n iczn e j. Z a ­
k ła d  d ysp o n u je  k ilk u n a s to m a  Obra 
b ia rk a m i s te ro w a n y m i n u m e rycz ­
n ie  i  now oczesnym  c e n tru m  ob ró b  
czym . M im o . to  wobec u trz y m u ją ­
cego  się od la t  n iezm iennego  po­
z io m u  p ro d u k c ji ilo ś c io w e j i  
w c ią ż  rosnącego na n ią  za p o trze ­
b o w a n ia  p la n u je  się tu  obecnie 
z a k u p ie n ie  k o le jn y c h  w y s o k o w y d a j 
n y c h  u rządzeń.

W  p rze d s ię b io rs tw ie  m a le je  n a to ­
m ia s t zapo trze b o w a n ie  na że liw n e  
o d le w y . W  z w ią z k u  z ty m  w  pod­
p o rzą d ko w a n e j m u  O d le w n i Ż e liw a  
S zarego w  P y rz y c a c h  p la n u je  się 
p rzys tą p ie n ie  d o  p ro d u k c j i  od le ­
w ó w  d la  po trze b  b u d o w n ic tw a .

im z )

W S P R A W IE  W ODY

W  w y n ik u  p ism a in te rw e n c y jn e g o  
m ieszkańców  u l.  C e g łó w k i 11 — Re­
jo n o w e  P rze d s ię b io rs tw o  W odocią­
gów  1 K a n a liz a c ji w  Szczecinie 
u p rz e jm ie  w y ja ś n ia :

P ro b le m y  z dostaw ą w o d y  w  ty m  
re jo n ie  m iasta  w y n ik a ją  po części 
z u k s z ta łto w a n ia  topog ra ficznego  
te re n u , a p rzede w s z y s tk im  ze z b y t 
m a łe j ś re d n ic y  ru ro c ią g u  p rzesy ło ­
wego. co m a w p ły w  na  c iśn ien ie  
w o d y  w  s ie c i ro zd z ie lcze j. Z w ię k ­
sza jący się ro z b ió r w o d y  z ro k u  na 
ro k  tę  sy tu a c ję  jeszcze pogarsza.

O p ra co w a n y przez B iu ro  P ro je k ­
tó w  B u d o w n ic tw a  K o m una lnego  
p ro je k t  p ro g ra m u  ro z w o ju  w o d o ­
c iągów  p rz e w id u je  budow ę  m ag i­
s tra li z ZP W  „M ścięcLno’ ’ m . in . do 
w w . re jo n u  m iasta , co  p o p ra w i sy­
tu a c ję  zaopatrzen ia  w  wodę.

K P R I ma rozpocząć w  1985 ro k u  
re a liza c ję  pow yższe j in w e s ty c ji bu ­
dow ą m a g is tra li o 0  400 m m , na 
o d c in k u  u l ic :  In w a lid z k a , C e lu lozo ­
wa, Z d a je m y  sobie spraw ę, że dz ia ­
ła n ia  powyższe n ie  ro z w ią z u ją  tw o- 
b le m u  od zaraz. P rzeana lizow ano  
różne w a r ia n ty  rozw ią za ń  pom ocy 
d o ra źn e j w  dos taw ie  w o d y . Z  u w a ­
g i na is tn ie ją c y  s tan  te c h n ic z n y  r u ­
ro c ią g u  i  u rzą d ze ń ’ n ie  Jesteśmy w  
s tan ie  zastosować ro zw ią za n ia  przed 
s taw ionego przez m ieszkańców  w  
liśc ie  in te rw e n c y jn y m .

D y re k to r
łn ż . R yszard  P io tro w s k i

OD RED.

J a k  p o in fo rm o w a li nas m ie szka ń ­
c y  u l.  C e g łó w k i, zaraz po  u k a za n iu  
się n o ta tk i w  gazecie co d ru g i 
dz ień  b y ła  w oda . p o te m  znow u

p łyn ę ła  ty lk o  nocą. C zy  rzeczyw iś ­
c ie  dosta rczan ie  je j tam  co d ru g i 
lu b  trz e c i dz ień je s t z u p e łn ie  n ie ­
m ożliw e?

N IE  P R ZEPR O SIM Y

W d n . 7 m a ja  b r. w  naszej r u ­
b ry c e  „Z  re d a k c y jn e j p o cz ty ”  o pu ­
b lik o w a liś m y  lis t  C z y te ln ik a  u s k a r­
ża jącego się na zb y t w ysoką cenę 
m yc ia  sam ochodów  w  p ry w a tn y m  
zak ładz ie  p rz y  u l. D ąbrow sk iego . 
N ie d łu g o  do  ty m  o trz y m a liś m y  p is­
mo od w łaśc ic ie la  m y jn i,  k tó r y  za­
rzuca jąc  nam  b ra k  k ry ty c y z m u  w  
stosunku  do  o p in ii C z y te ln ik a  (bo 
cena b y ła  Dra w id ło w a ) z w ró c ił się 
do  re d a k c ji,  o pub liczne  p rze p ro ­
szenie go za „u c z y n io n ą  k rz y w d ę ” .

P ism o a le  ju ż  p e łnom ocn ika  
w łaśc ic ie la , o trz y m a ł ró w n ie ż  a u to r 
o o u b liko w a n e g o  lis tu  Zażądano też 
od n iego zam ieszczenia w  „ K u r ie ­
rze”  i w „G ło s ie  S zczec ińsk im ”  
p rzepraszającego og łoszenia (w g  p o  
d a n e j tre śc i) d o  31 m a ja  b r. W 
p rzyp a d ku  n iezastosow ania się do 
tego  życzen ia  zagrożono podan iem  
sp ra w y  do sądu

To. że op ła ta  250 z ł za u m yś le  
podw ozia  F ia ta  126p została k o m i­
s y jn ie  us ta lona  i  za re je s tro w a n ą  
przez Cech R zem iosł M e ta lo w ych  i 
E le k try c z n y c h , n ie  oznacza jesz­
cze. iż n ie  m ożna je j  uznać za 
z b y t w yg ó ro w a n ą  1 n ie  podlega 
ju ż  żadne j k r y ty c e  C z y te ln ik  po­
d z ie li ł się z nam i sw o ją  uw agą nu 
ten  tem a t, co  n ie  je s t zabron ione , 
a m y  o p u b lik o w a liś m y  je g o  w y p o ­
w ie d ź  uzna jąc, że w y ra ża  ona n ie  
ty lk o  osobistą  ocenę a u to ra  lis tu .

N ie  je s t to  w ię c  pow ód do pu ­
b liczn e g o  p rzepraszan ia  w ła śc ic ie la  
m y jn i,  a n i ty m  b a rd z ie j podstaw ą 
do s traszenia naszego C z y te ln ik a  
k a rn y m i k o n s e k w e n c ja m i.
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N a rko m a n ia  -  z ja w isko  narasta jące

Armin straconych?
T E M A T  o k tó rym  mowa 

w  ty tu le  przez pierwsze 
powojenne ćw ierćw iecze na 
ogól nie tra f ia ł na łam y 
prasy — po prostu zagad­
nienia nie było. bądź też je ­
go m in im alne rozm iary u- 
znawano za niegodne 
w zm ianki. Od początku jed 
nak la t siedemdziesiątych 
liczba narkom anów stale* 
rośnie i stanow i obecnie 
poważny problem  społecz­
ny.

N IE  będziemy się rozpisywać
0 w ie lo rak ich  sposobach w a lk i 
z tym  w łaśnie odłam em  pato­
lo g ii społecznej. W iadomo pow­
szechnie iż liczba łóżek na spe­
c ja listycznych oddziałach od­
w ykow ych  — nie ty lko  w  na­
szym mieście — jest znikom o 
m ała a spora procentowo liczba 
„w yleczonych”  pacjentów  wcze 
śn ie j czy później znowu sięga 
po „kom pot”  czy „b e łt”  ja k  w  
ich języku zw ie się specjalnie 
preparow any sok maku, k tó re ­
go w ytw o rem  fin a ln y m  jest 
tzw. polska heroina (dodajm y: 
znacznie s iln ie jsza i m ocniej 
działająca od hero iny czystej, 
p rodukow anej w  dobrze w ypo­
sażonych, ta jnych  laboratoriach 
na Zachodzie).

W  karto tekach szczecińskiej 
m il ic ji ,  na jba rdz ie j aktualnych 
bo z ostatniego miesiąca, f ig u ­
ru je  524 u s t a l o n y c h  na r­
kom anów; 375 osób — to męż­
czyźni. Ich w ie k  nie p rzekra ­
cza na ogół 30 la t  czemu zresz­
tą nie dziwota, rzadko k tó ry  
bow iem  dożywa la t późn iej­
szych. Co gorsza, sporą grupę 
stanow ią uczniow ie szkół pod­
stawowych, tzw. wąchacze, o- 
durzający się przeróżnym i śród 
kam i chem icznym i. Z n ich w ła  
śnie re k ru tu ją  się późn ie jsi a- 
m ato rzy po lsk ie j heroiny.

Karuzela
za 100 tys. dolarów

W  S Z Y D ŁO W C U  leżącym  na po­
g ra n iczu  w o je w ó d z tw  radom sk iego
1 k ie le ck ie g o , n ie d a w n o  za nsta lo- 
w ana została, k u  uciesze m ie jsco ­
w ych  d z ie c i -  p ię kn a  duża k a ­
ruze la . Jak  d o w ie d z ie l śm y się. jest 
to  p ie rw sza  p ro to ty p o w a  h y d ra u ­
liczn a  ka ru ze la  k tó rą  skons truow a  
no i  w y ko n a n o  w  Z a k ła d a ch  Urzą 
dzeń R o z ry w k o w y c h  w C h le w iska ch  
(w o j. ra dom sk ie ). N a początek 
spraw ność te ch n iczn a  tego łu b ia n e ­
go przez na jm ło d szych  u rządzeń a 
soraw dza s z yd ło w ie ck ie  dz iec i o- 
raz.. m łoda ' B u łg a rzy , gdyż do 
tego  k ra ju  w ys ła n o  d ru g i P ro to ­
ty p . W  p rz y p a d k u  zdania egzam i­
nu przez ka ru ze lę  z C h le w isk , 
to z y s tą p i się do ie j  p ro d u k c ji.  
W a rto  dodać, że do tąd  podobne u - 
rządzen ia  k u p o w a liś m y  za g ran icą  
a kos>zt je d n e j k a ru z e li w y n o s ił 
p ra w ie  100 ‘.ys. d o la ró w .

Na początku la t siedemdzie­
siątych w achlarz środków do­
stępnych narkom anom  b y ł zna­
cznie szerszy. P isa liśm y w  swo­
im  czasie dość szeroko o fa ł­
szowaniu recept, kradzieżach 
specyfików  wchodzących w 
skład apteczek na tra tw a ch  ra ­
tunkow ych polskich s tatków  
żeglugi pe łnom orskie j i  ś ródlą­
dowej. Opracowano wówczas 
skuteczny ja k  się okazało spo­
sób ko n tro li recept, z tra te w  
wycofano szereg specyfików. 
Ź ródło wyschło. Pozostał ty lko  
mak.

Z tym  już gorsza h is toria . — 
„N a dobrą sprawę — m ów i 
repo rte row i oficer MO ze spe­
c ja lne j kom órk i do w a lk i z 
narkom anią — pow inno się 
zabronić hodow li m aku zwłasz­
cza .na o tw artych  przestrze­
niach gdzie wejście na p lan ta ­
cję nie przedstawia większego 
ryzyka — ale to  przecież nie­
realne. A  okres tuż przed k w i­
tn ien iem  — to narkom ańskie 
żniwa. C a łym i grom adam i w y ­
jeżdżają w  teren, pene tru ją  
naw et d z ia łk i przydom owe zbie 
ra jąc sok.

Polską heroinę o trzym uje  się 
także z wyschniętych m ako- 
w in , wym aga to jednak bar­
dz ie j skom plikow anej obróbki 
la bo ra to ry jne j, szeregu - drogich 
odczynn ików  o k tó re  zwłaszcza 
obecnie n ie  jes t zby t ła tw o. 
Jednak d la chcącego — nic 
trudnego a popędzany narko­
tycznym  głodem chory czło­
w ie k  gotów jest okraść w łasny 
dom aby zdobyć pieniądze. Że­
ru ją  na tym , n iestety, n iek tó ­
rzy  p lan ta to rzy — h ieny: zgod­
nie z przepisam i p raw a m ają  
obowiązek pa lić słomę m akową 
ale skoro za n ie w ie lk i w ore­
czek można uzyskać naw et 5 
tys. zło tych...”

W  okresie pierw szych pięciu 
miesięcy bieżącego roku w  sa­
m ym  Szczecinie zm arło 5 n a r­
komanów. Jedna o fia ra  śm ier­
telna w  m iesiącu! Przyczyny: 
przedaw kowanie lu b  sam obój­
stwo w sku tek depresji spowo­
dowanej nierzadko głodem  nar 
kotycznym . Ilość tak ich  zgo­
nów rośnie z roku na rok !

Obok różnorakich dzia łań ja k  
rozmowy p ro filaktyczno -ostrze - 
gawcze, stała kon tro la  osób 
cie rpiących na narkom anię, 
kie row anie  na leczenie itp „  
szczecińska MO prow adzi także 
systematyczną in w ig ila c ję  me­
lin  w k tórych w ytw a rza  się 
n a rko tyk i. Jest to jednak p rzy­
słow iowa w a lka  z w ia tra ka m i 
— na miejsce z likw idow anych  
pow sta ją nowe, często też — 
m im o d o tk liw ych  ka r. po ty ­
godniu — dwóch w  zdawałoby

się z likw idow ane j m e lin ie  po­
now nie rusza p rodukcja  „kom - 

•potu”  lu b  po lskie j heroiny. Oto 
p ierw szy z brzegu p rzyk ład  z 
ostatn ich dn i:

21 m aja  o godz. 9 do jednego 
z m ieszkań przy ul. Asnyka 
w kroczy ła  m ilic ja . Zatrzym ano 
dw u mężczyzn w  w ieku  21 la t 
każdy, zajętych p rodukcją  w y ­
w a ru  z m akówek. Mieszkanie 
stanow iło  własność rodziców 
jednego z n ich: w ykorzysta li 
godziny kiedy starsi b y li w 
pracy.

Gospodarz, M. J., bez zawo­
du, n igdzie nie pracujący, po­
zostawał na utrzym aniu  rodz i­
ców. T. K . m im o wyuczonego 
zawodu (ślusarz-spawacz) p ra ­
cował dorywczo, od cżasu do 
czasu; nigdzie długo miejsca 
nie zagrzał. Po n a rko tyk  sięg­
nęli p ierwszy raz przed trzema 
la ty , później przeszli ku rac ję  
odw ykow ą a za dwa tygodnie 
zaczęło się od nowa. Jakiś czas 
ko rzys ta li z zaopatrzenia in ­
nych nałogowców, potem  sami 
pod ję li produkcję. 23 m aja pro­
ku ra to r aresztował obu. N iew y­
kluczone, iż  zaopatryw a li w  
na rko tyk  innych. M łodych lu ­
dzi skierowano na badania le ­
ka rsk ie  w  zakresie uzależnienia 
od na rko tyku . Przed sądem od­
powiadać będą z a rt. 29 i 30 
U staw y „O  środkach farm aceu­
tycznych i  odurzających oraz 
a rtyku łach  san ita rnych” . G rozi 
im  ka ra  pozbawienia wolności. 
F a k t aresztowania rodzina 
p rzy ję ła  z ulgą...

Być może — tych dw u uda 
się ura tow ać dla społeczeństwa. 
M ają  dopiero po 21 la t — ży­
cie przed n im i. A le  co z resz­
tą? Z 12— 13-le tn im i „w ącha­
czami”  k tó rych  młode, in tensy­
w n ie  rozw ija jące  się organizm y 
niszczą Opary różnych św iństw , 
co wreszcie z tym i, k tó rzy  dla 
zdobycia woreczka m akow in  
gotow i są zarżnąć w łasnych ro ­
dziców? Trudno au to row i po­
kusić się o odpowiedź.

Na zakończenie — chw ila  
re fle k s ji:  przed k ilk u  la ty  po­
kazywano m i zdjęcia pary m ał­
żeńskiej, d ługoletn ich narkom a­
nów. N ie byłem  w  stanie od­
gadnąć k to  mąż, a k to  żona: 
dw ie  ziemistoblade, w ynędznia­
łe tw arze o zamazanych rysach 
i pustym  wzroku, d ług ie  w ło ­
sy... Para ta  spłodziła tró jk ę  
dzieci; przebyw ają one w  za­
kładzie dla n iedorozw inię tych, 
w skaźnik ich in te lig e n c ji jest 
zatrważająco n iski, a rozwó.i 
fizyczny (w iek: 6. 5 i 4 lata) 
zatrzym ał się na gran icy 3 ro ­
ku życia...

A n drze j PR ZYBYSZ

Skarb Tarzana *"

W . CROFTS

Przekład; Urszula Łada-Zabłocka,
Krystyna Jurasz-Dąbska

---------------------  172 ---------------------
W łaśnie us iłu jem y  tego się dowiedzieć. Faktem  jest, iż  o trzy­

m aliśm y poufną in fo rm ac ję  — nie mogę n ieste ty podać źród­
ła, je ś li panowie chcą, proszę powiedzieć, że lis t anonim owy  
— i  ta in fo rm ac ja  kazała nam uw ierzyć, że pan Giles stał 
się o fia rą  bandy k rym ina lis tó w . Został ponoć zam ordowany  
za pomocą ch lo ro fo rm u lub  truc izny  i  k iedy go zlożóno do 
trum ny, złoczyńcy w ró c ili, w y ję li ciało i  coś z n im  zrob ili. 1 to 
wszystko, aczkolw iek to oczywiście sugerowało, że ów gang skła  
dał się z w łam ywaczy, k tó rzy  'jak wiadom o, dz ia ła li w  tych  
okolicach przez w iele miesięcy i że opróżn ili trum nę, by 
móc tam  bezpiecznie przechować przez pew ien czas swoje 
łu py . Tak w  każdym  razie można to sobie było w y tłu m a ­
czyć. P rzystępując do sprawy pomyślałem, czy nie lep ie j 
byłoby sprawdzić tę opowieść dokonując ekshum acji i  oka­
zało się, że zw ło k i zn iknę ły . Lecz je ś li chodzi o drugie p rzy­
puszczenie, odnoszące się do łupów  w łam ywaczy, to nie 
sprawdziło się ono. K iedy o tw orzy liśm y trum nę, była do 
połowy w ypełn iona ziemią — m nie j tóięcej ty le , ile  w ażył 
nieboszczyk. Nie muszę m ówić, że przeszukaliśm y ją  dok ład­
nie, ale n ie  znaleźliśm y n ic  w ięcej. Tak więc, 
ja k ik o lw ie k  b y ł m otyw  zbrodni, n ie popełniono je j, by zna­
leźć bezpieczną k ry jó w k ę  na skradzione kosztowności.

Reporterzy głośno okazyw ali zainteresowanie i  radość, że 
udało im  się zdobyć tak w spania ły temat.

— To dopiero h istoria , inspektorze! — w y k rz y k iw a li.  — 
Prosim y o w ięcej, to  zrob im y panu dobrą prasę.

Lecz French z uśmiechem potrząsnął głową.
— P rzykro  m i, ale to wszystko, co mogę wam  przekazać 

oświadczył. — Przyznaję, panowie, nie byłem  znów dla
was ta k i zły. W ie lu na m oim  m iejscu nic by wam  nie po­
wiedziało.

____________  173 ---------------------
— A le  czy pan nie sądzi — zaczął jeden, n a jm n ie j zapal­

czyw y z ca łe j czw ó rk i — że pańska teoria może m im o wszy­
stko okazać się słuszna? Czy nie jest m ożliwe, że łu p y  zo­
stały u k ry te  w  trum n ie  ta k  ja k  pan przypuszczał, ale w yko ­
pane i  zabrane przez gang, zanim  zrobiono ekshumację?

— M yślałem  o tym  — ośw iadczył French bez m rugnięcia  
okiem. — I  może ma pan rację, chociaż żadne ślady na to 
nie wskazywały. Jednakże^ jest to też problem  do dalszego 
sprawdzenia.

Po śniadaniu French poszedł zobaczyć się z przedsiębiorcą 
pogrzebowym, k tó ry  za jm ow ał się pochówkiem  Gilesa i  tu  
o trzym a ł pewną in form ację , k tó ra  jeszcze m ocnie j ug run to ­
wała jego teorię.

— Całą sprawę pogrzebu — oświadczył w  rozmowie ^pan 
Sim kins, w łaścicie l zakładu  — za ła tw ia ł pan Roper. Powie­
dzia ł m i, że zmarłego prześladowała m yśl, iż  może nie 
przetrzym ać te j g rypy, i  dlatego w ręczył m u pieniądze na 
pogrzeb, prosząc, żeby tego dop ilnow ał, ponieważ nie ma 
żadnej rodziny. Po opłaceniu m iejsca zostało jeszcze dw a­
naście fun tó w , któ re  d a ł■ m i pan Roper, m ówiąc, żebym za 
te pieniądze urządził wszystko ja k  na jw span ia le j. Powiedział, 
że sądzi, iż n a jle p ie j byłoby posłać na miejsce trum nę je ­
szcze tego popołudnia  — była to środa a pogrzeb urzą­
dzić w  piątek. M ó w ił też, że dokto r uważa, że zamknąć 
trum nę należy ja k  na jszybcie j, a co do pogrzebu, to roose 
być kiedy nam  będzie pasowało, chociażby na przyk ład  
w  piątek, to dzień rów nie dobry ja k  każdy inny. W łaśnie 
z te j przyczyny dal wcześniej pieniądze, ponieważ ja k  pan 
wie, zw ykle  przy tańszych pogrzebach, przeważnie w kłada­
m y ciało do tru m n y  tuż przed pogrzebem, zęby nie jeździć 
po tak ich  odludziach dwa razy. A le  tu  było załatw ione  
w  ten sposób.

(cdn)

G o ry l k rz y w ią c  n ie m o ż liw ie  swą w s trę tn ą  gębę po ­
c h w y c ił  L i l ia n  w  swe ła p y  i  ja k  p ió rk o  u n ió s ł z z ie­
m i. D z ie w czyn a  k rz y c z a ła  ta k  p rz e ra ź liw ie , że A g a p it 
o b u d z ił się. p rz e ta r ł oczy, pa trząc  n ie p rz y to m n ie  na to , 
c o  się d z ie je ,

r r  B ang ! — k rz y k n ą ł A g a p it,  pozna jąc  g o ry la  i  d o -

s k a k u ją c  do  n iego : — Puść tę d z iew czynę  n a tych m ia s t 
— bo in a cze j T a rza n  się z tobą  p o liczy !

A le  z ło ś liw a  m a łp a  m achnęła łapą  ud e rza ją c  s iln ie  
A g a p ita . k tó r y  u p a d ł i  z a ry ł się g łow ą  w  p iasek o k i l ­
ka  m e tró w  d a le j. e .

— Może ty  m i pomożesz. M bua — z w ró c ił saę A g a p it, 
p o w s ta ją c  z z ie m i. H ip o p o ta m  z ie w n ą ł i  ro z e jrz a ł się 
b o ja  ź l i  w ie .

— Jeszcze m i^ życ ie  m iłe  — o d p a r ł M bua f le g m a ty«  
czn ie  1 d a ł potężnego n u ra  do w ody.

tym czasem  g o ry l Bang o d d a la ł się szyb ko  w  s tronę  
;u unosząc sw o ją  o fia rę . L i l ia n  k rz y c z a ła  w c iąż  ta k  
ro p n ie  że w  A g a p ic ie  aż się serce k ra ja ło . N ie  m ó g ł 

je d n a k  n ic  pom óc. B ie g ł ty lk o  bezradn ie  za u c ie -  
iją cą  m ałpą.
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Podczas kolarskiego sześciomeczu w Wiedniu

Andrzej Sikorski z Gryfa
„wjechał“ do światowej czołówki

---------------- W  W IE D N IU  od- ścigu za m oto ram i S tępniew ski
b y ł się ko la rsk i b y ł trzeci, Paw lak czw arty  w 
sześciomecz to row y, sprinci? oraz T u row sk i — szó- 

f  W ygrała go ekipa s ty  i  D aw idow icz — ósmy w
• V  Z u rich u  — 28 pkt. wyścigu dystansowym.

................ przed Warszawą — U D AN Y s ta rt po lskich to ro w -
24, B rnem  —-  24, Budapesztem ców w W iedniu jest dobrym  
—-  20, W iedniem  — 16 i  M ona- prognostykiem  przed ich w y - 
ehium  —  12. W gronie ry w a li-  stępem na m iędzynarodowych 
żujących zaw odników by ło  w ie - zawodach (18—26 sierpn ia) na 
lu  znanych ko larzy, reprezen- m oskiew skim  torze K ry ła tsko je . 
tan tó w  państw , na k tó rych  te - Nas w  Szczecinie dodatkowo 
remie leżą w w . miasta. Wystę- cieszy fa k t iż  w  rep rezen tacy j -  
pu jąca pod f irm ą  W arszawy ne j ekip ie  to ro w e j tak  znaczącą 
drużyna polska składała się z rolę odgryw ają  kolarze G ryfa, 
zaw odników  kadry  narodowej, coraz śm ie le j poczynający sobie 
nad k tó ry m i pieczę sp raw ow a li na m iędzynarodowej arenie, 
je j trenerzy — Jerzy Bek i # (jg)
W aldem ar Mosbauer. Naszych * 
b a rw  b ron iło  6 ko la rzy: M . T u­
ro w sk i z Leg ii, L . Stępniewski 
z Ź y ra rdow iank i, P. P aw lak z 
W łókn ia rza  K a lisz  oraz zawod­
n icy  szczecińskiego G ry fa : R.
K onko lew ski, R. Daw idow icz i 
A . S ikorsk i.

Z N A K O M IT Ą  form ę zade­
m onstrow ał na w iedeńskim  to­
rze A n d rze j S iko rsk i. Z a ją ł on 
drugie m iejsce w  wyścigu na 
4 km  (za Szwajcarem  M ai erem 
4.39,87), uzyskując czas 4.40,41.
Są to dwa najlepsze w  tym  ro ­
ku  rezu lta ty  na śwlecie. Szw aj­
car jechał na rowerze m ającym  
w  pe łn i zakryte  — bez szprych, 
ko ła  superaerodynamiczne. D ru ­
gie lo ka ty  w yw a lczy li także:
Ryszard K onkolew ski, uzysku­
jąc rekord  życiowy 1.07,12 w  
wyścigu na 1 km , drużyna w 
w yścigu na 4 km , jadąca w 
składzie: Konko lew ski, Daw ido­
w icz, S iko rsk i, Turow ski, któ ra  
pokonała ten dystans w  czasie 
4.19,58, będącym najlepszym  re ­
zu lta tem  w  h is to r ii naszego ko ­
la rs tw a  torowego. Nadto w  w y -

BEZ SŁÓW

W  tro s c e  o zd ro w ie  dziec i

ięcej wf-u w szkole...
P O LS K I sport od w ie lu  la t  rarch:

zna jdu je  się w czołówce k ra jó w  _ _______ ^ ^__ _
Europy i św iata. B ilans 40-le- okazuje się w praktyce Ważniejszy

e le m e n tó w  k u l tu r y  f lz y c z -  ksz ta łcen iem  og ó ln ym  a w f są ta k
ne j w  naszym  k ra ju .  U s ta w io n y  na zachw iane, iż  zagraża ją  podstaw om  
szczycie p ira m id y  w yso k i w yczyn  z d ro w ia  i  w a rto ś c i b io lo g iczn ych

cia jest korzystny dła sportow ­
ców prezentujących najwyższy

p rzysz łych  p o k o le ń ” ,
SPRAW A wym aga w ie lu  prze 

myśleń i  czynności organ iza tor-
n iż dostępność s p o rtu  d la  w szys t­
k ic h . D la tego  za pods taw ow y ceł

. , p o w in n o  sie uznaw ać k u ltu rę  i i -  ______ __
wyczyn. U dzia ł W igrzyskach O- zyczną dziec i i  m ło d z ie ży , ogó lną  ekich W arta  iest iednak zarho-
lim -p ijsk ich  i m istrzostwach w  pow^echność k f w śród lu d z i do ro - du Chodzi n rze iież
nnerryp ń lnvch r iv s rvn lin m h  słych- a doP‘ *r® na »«««»ni m »ej- ąu; ^'»pazi przecieżposzczę... om j ęn a j scypnnacn sta KCU wy,-0k| Wyczyn. o  takim usze-

nasze
dzieci. Lep ie j żeby nauczyciele

w ia  nas na 5—8 m iejscu wśród resowaniu po-trzeb mówimy wpraw wychowania fizycznego w  przed
e n ,n r tm iJ W f.ś  n n tn r f  fłZ10 tUZ CtOSĆ ciłUŁfO Ip f in j l l f  a la -r -  . . . .  3  ”  . __w s z y s tk ic h  s p o r to w y c h  o o tę g  d 21® łu ż  d ługo , je d n a k  a la r-

T o  h p , Cm m v  m u lą ce  w y n ik i te s tó w  spraw ność o
ś w ia t a ,  l o  je s t  i a k t  B e z s p o rn y .  w ych  m łodz ieży, w a d y  pos taw y
Jednakże w  w ie lu  środow i '......... - --------------* • -
skach. przede w szystkim  w ie j 
s k im , w w ie lk ich  aglomera 
c jach m ie jsk ich , a także wśród ostro 
m łodzieży szkolnej obserwuje 
się znaczny spadek aktywności 
sportow ej.

szkołach i szkołach p row a dz ili 
norm alną „g im nastykę” , gry.

^ w U J S ' 5 J Ł  « * • .  . » « ¿ t y k l  i  z a b a w y  te ra n o  
łe czn e j s p ra w ia ją , że p ro b le m  ten n ł ^  g im n a s ty k ę  k o r e k c y jn o -  

ry s o w a ł się o s ta tn io  n iezm  e rn ie  w y r ó w n a w c z ą  d la  w y e l im in o -

Z D O B Y T E  m edale, 
p o z y c ję  k ra ju  na  a re n ie  m iędzy 
n a ro d o w e j, często p rze s ła n ia ją  fa k ­
ty c z n y  stan k u l tu r y  f iz y c z n e j

p o ls k ie j k u ltu rz e  fizyczn e j. 
W S Z Y S T K O  rozpoczyna ię  ju ż  w 

p rzedszko lu  i  p ie rw szych  klasach  
szko ły  pods taw ow e j. D z iecko  w  
ty m  w ie k u  p o trz e b u je  n le z m ie rn  e 
dużo  ru c h u  Tym czasem  liczb a  go- 

w yznacza jące  d ż in  przeznaczona na w ych o w a n ie  
• '  fiz y c z n e  w p la có w ka ch  o św ia to ­

w ych  je s t n iedosta teczna. N a leży  
w ięc s tw a rzać  d z ie cku  do-datkowe

wania skrzyw ień kręgosłupa.
P » .

k r a ju  O braz je j  je s t z n a c z n e  o ka z je  d o  ruchow ego  w y ż y c ia  się. 
m n ie j k o rz y s tn y  je ż e li id z ie  o  o g ó l-  Z dan iem  le k a rz y  i  h ig ie n is tó w , im  
ną a k ty w n o ś ć  ru ch o w ą  i  dos tę p - m łodsze d z ie c i ty m  p o w in n y  m ieć
ność sp o rtu , a ta kże  masowość. 
N a u k o w c y  b i ją  na a la rm  tw ie r -

'lę c e j ru ch u , 
godz. dz ie n n ie . Z

mniej niż
d ru g ie j s tro n y

dząc. że na spo rt, począwszy od p ro g ra m  w f  w  przedszko lu  1 szko
p rze d szko la  poprzez szkołę podsta 
w o w ą  i  średn ią , a p ó ź n ie j w  życ iu

ogran icza  n a tu ra ln ą  ru c h liw o ś ć  
dz iecka  w obec czego rodz ice , a lbo

d o ro s ły m , pośw ięca się u  nas coraz k toś in n y  m us i czuw ać nad urno- 
m n ie j czasu. D o  18 la t  je d y n ą  fo r -  ż liw ie n ie m  m u  ru c h u  zw łaszcza na 
m ą  ru c h u  je s t le k c ja  w ych o w a n ia  św ieżym  p o w ie trz u . A le  k to  inny?
fiz y c z n e g o . S tąd o s ta tn io  zanLepo 
k o je n ie  w  resorc ie  k u l tu r y  f iz y c z ­
n e j, — -----------J — J - Ł : -

Dziś w  Paryżu

Finał, jakiego nie oczekiwano
M A Ł O  k to  p rz e w id y w a ł, że w  środę  27 czerwca o godz. 20 na s ta ­

d io n ie  „P a rć  des P rin c e s ”  w  P a ry ż u  z m ie rzą  s ię w  f in a le  p iłk a rs k ic h  
m is trz o s tw  E u ro p y  F ra n c ja  z H is zpan ią . „ T ró jk o lo ro w i”  b y l i  od po ­
czą tku  fa w o ry ta m i i  ic h  aw ans, ta lę  zagrożony w  p ó łf in a ło w y m  h o r ­
ro rze  z P o rtu g a lią , b y ł o cze k iw a n y . H iszpanów  zaś ocen iano na g ie ł­
dzie bardzo n isko , a po s łabe j grze w  p ie rw szych  spo tkan iach  w  g ru ­
p ie , ic h  no to w a n ia  jeszcze spad ły . Tym czasem  szlag ie row e z w y c ię ­
s tw o  nad o b rońcam i ty tu łu  — R FN , a p o tem  szczęśliwy sukces w  d ra ­
m a ty c z n y m  b o ju  z D an ią , d a ł im  m ie jsce  w  fin a le .

K TO  w y g rą  w  f in a le ?  Jeszcze n ie d a w n o  bukm ache rzy  p rz y jm o w a ­
l ib y  w y łą c z n ie  z a k ła d y  — na F ra n c ję . Te raz tru d n ie j p rzew idz ieć  w y ­
n ik .  G ospodarze M E ja k b y  n ieco s t ra c i l i  z p rezentow anego an im uszu. 
H iszpan ie  n a to m ia s t są „ n a  f a l i ”  i  s tać ic h  na jeszcze lepszą g rę  n iż 
w  L y o n ie . Zapow iada  s ię w ięc  znów  em o c jo n u ją c a  w a lka ...

K lu b y  spo rtow e  z a jm u ją  się dz ieć -
_____ „  m i z d o ln y m i ru ch o w o , ogn iska

kom is ja  s e jm o w e j co d o  h ie -  T K K F  n a to m ia s t za lic z n e  fo rm y  
ru c h u  każą sobie s łono p łac ić , snól 
dz ie lczość m ie szkan iow a  na s w o c h  
o b ie k ta c h  o s ie d lo w ych  ro b i co  m o­
że, a le  n ie  je s t p rzyg o to w a n a  je ­
szcze d o  ta k  e j m a só w k i.

W y d a je  się. że n a jb a rd z ie j ra c jo ­
n a ln y m  w y jś c ie m  b y ło b y  now ocze­
sne sp o jrze n ie  na m o d e l p ro g ra m u  
nauczan ia  s zko ły  i  w ygospodarow a­
n ie  w ię ksze j ilo ś c i czasu na w ycho  
w an ie  fizyczn e . S łuszn ie  tw ie rd z i 
się w  m a te r ia le  w ys tosow anym  
przez W y d z ia ł S p o łeczno -Z aw odow y 
K C  P ZP R  d o  z w ią z k ó w  sp o rto w ych  
w ła d z  o św ia to w ych , k lu b ó w  i o rg a ­
n iz a c ji m ło d z ie żo w ych , że ..n ie  m o ­
żna się zgodzić z pog lądem , iż  d a l­
sze zw iększan ie  w y m ia ru  godz in  na 
w f  n ie  je s t m o ż liw e  ze w zg lędu  na 
i  ta k  duże obc iążen ie  p rog ram ow e. 
Je że li ta k  je s t na le ży  zasadniczo 
zm ie n ić  p ro g ra m  szko ln y . N ie  m o ­
żna zaakceptow ać p ro g ra m u  w ycho 
w a n ia  fizyczn e g o  dz iec i i  m ło d z ie ­
ży, w  k tó ry m  p ro p o rc je  m iędzy

Przed XI OSM

Zawody w Poznaniu
W P O Z N A N IU  ek ipa  

m ło d ych  p ły w a k ó w  
Szczecina, uczestn iczy­
ła  w  e lim in a c ja c h  s tre  
fo w y c h  do  X I  O gólno­
p o ls k ie j S p a rta k ia d y  
M łodz ieży . Ja k  nas po 
in fo rm o w a li dzia łacze 

O ZP w ys tę p  naszych p ły w a k ó w  na­
leży uznać za u d a n y . N a jle p ie j za­
p re ze n to w a ł się D a riu sz  J a rz y n y , 
k tó r y  z w yc ię ży ł na trze ch  d y s ta n ­
sach: 200 m st k l.  -  2.46,3, 100 m  
st. k l .  — 1.15. 7. 400 m st. zm . — 
5.19.1. Na n a jw yższym  po d iu m  sta­
w a ły  także M a łgorza ta  K a lin o w ska  
(400 m  st. zm . 5.46,7 i  800 m  s t. ctow.
— 10.38,0) i  G rażyna  R yp ińska  (100 
m st. m o t. — 1.16,7, 200 m  st. g rzb .
-  2.45,8). ( jk )

Egzaminy na żeglarza 
i sternika jachtowego
W N A D C H O D Z Ą C Ą  sobotę ł  n ie ­

d z ie lę  (30.06—1.07.) J K  A ZS o rg a n i­
zu je  egzam iny  na s topn ie  żeglarza 
i  s te rn ik a  jach to w e g o . W szyscy 
c h ę tn i, k tó rz y  n a b y li u p ra w n ie ń  do 
egzam inu  mogą zgłosić się na p rz y ­
s ta n i z w y m a g a n y m i d o ku m e n ta m i 
w  sobotę o  godz. 10, lu b  w cześn ie j 
w  se k re ta ria c ie  k lu b u .

T E A T R Y
M U Z Y C Z N Y  (te l.  889-02) — „ B łę k i t ­
n y  -zam ek”  g. 19: P L E C IU G a  — 
c z w a rte k : „G a m a k ”  g. 10.

D E L F IN  ( te l.  468-78) — „P ie rw s z a  m i 
ło ść ”  g. 9, 11.15. 13.30, 15.45, 18, 20.15 
— w ł „  1. 18 (środa l  czw a rte k ); 
C O LO SSEUM  (te l.  458-18) — „B lu e s  
B ro th e rs ”  g. 15.30. 18. 20.30 — USA, 
1. 15 (środa i  c z w a rte k ): K O R A B  — 
„C e n a  s tra c h u ”  g. 17. 19 — USA, 
1. 18; KOSM OS (te l.  380-03) — „S e ks­
m is ja ”  g. 9.30, 12, 14.30, 17, 10.30 — 
po i., 1. 15 (środa i  c z w a rte k ); B A Ł ­
T Y K  (te l.  733-35) — „D ia b e ł m o r­
s k i”  g. 15 — radź., 1. 12; „G a n g s te ­
r z y  szos”  g. 16.45, 19 — kanad ., 1. 
15 (środa ł  c z w a rte k ); P O LO N IA  
( te l.  221-834) — „ Im p e r iu m  k o n tra ta ­
k u je ”  g. 14.30 — U S A , 1. 12; „P o ­
szuk iw acze  za g in io n e j a r k i ”  g. 16.30,
18.30 — U S A , 1. 12 (środa i  c z w a r­
te k ) ;  P IO N IE R  ( te l.  475-02) — „M a ł­
p ie  f ig le ”  g. 10 -  p o i.; „C o la rg o l i  
cudow na  w a liz k a ”  g. 11, 12.30, 14 — 
p o i.;  „P a rszyw a  d w u n a s tk a ”  g. 15.30, 
18, 20.30 — U S A , 1. 18 (środa i  c zw a r­
te k ) ;  H E T M A N  (P om orzany) — „ Z  
to b ą  b a w i m n ie  ś w ia t”  g. 16.30 — 
CSRS; „W e jś c ie  sm oka”  g. 18.15 — 
U S A , 1. 18; D E R B Y  — „B u tc h  Cassi- 
d y  i  Sundance K id ”  g. 22 — USA, 
1. 15; Z A M E K  (k in o  s tu d y jn e ) — 
„ B v ł  ja zz ”  g. 17. 19 — p o i., 1. 15; 
P R O M IE Ń  (te l.  374-95) — „K o c h a n i-  
ca  F ra n cu za ”  g. 16, 18.15, 20.30 —. 
ang ., 1. 15; M A R S  — „M ę ż c z y ź n i n ie  
p ła czą ”  g. 16 — CSRS; „K a s k a d e r z 
p rz y p a d k u ”  g. 18, 20.15 — U S A , 1. 
18; S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je ) — 
„T o o ts ie ”  g. 17, 19.15 — U S A , 1. 15; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ąb ie ) — „S a tu rn  3”  g. 
17.30, 19.30 — ang., 1. 15; 1 M A J  
(Ż yd ó w ce ) — „K o m a n d o s i z N a w a ­
lo n y ”  g. 18 -  ang., 1. 15; B A J K A  
(P o lice ) — „M u p p e ty  ja d ą  do  H o lly ­
w o o d ”  g. 17 — ang.; „D z ię k i B ogu 
ju ż  p ią te k ”  g. 19 — U S A . 1. 15; 
G R Y F  (G ry f in o )  — „ A B B A ”  — szw.; 
. .J a k  ro zw ó d , to  ro z w ó d ”  — CSRS, 
1. 15; R O B O T N IK  (P y rzyce ) — „ A fe ­
r a  C onco rde ’ ’  — w ł „  1. 15; „T a n k o ­
w ie c  w  p ło m ie n ia c h ”  — radź ., 1. 12; 
W IS Ł A  (G o le n ió w ) — „U c ie c z k a  z 
A lc a tra z ”  — U S A . 1. 15; W ENUS 
(G o le n ió w ) — „F .I.S .T .”  — U S A , 1. 
38; IN A  (S ta rg a rd ) — „T o  ty lk o  
ro c k ”  — p o i., 1. 15; D A R  (S ta rga rd ) 
— „G lin a  czy  ła jd a k ”  — f r . ,  1. 18; 
„P rz y g o d y  H u c k a  F in n a ”  — radz i; 
J U T R Z E N K A  (C h o jn a ) — „A n n a  i  
w a m p ir ”  — po i., 1. 18. 

r e p e r t u a r  k i n  na  p ods taw ie  in ­
fo rm a c ji  O PRF.

M U Z E A : S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —
S ztuka  po lska X X -le o ia  m ię d z y w o ­
jen n e g o ; W ła d z tw o  k s ią żą t p o m o r­
s k ich ; S z tuka  Pom orza  Zachodn iego  
X I I —X V I I  w .; S ta re  sre b ra ; D a w ­
na p o rce lana : G ra f ik a  po lska  X IX  
w . — g. 9—15.30; S T A R O M Ł Y Ń S K A  
1 — P o lsk ie  m a la rs tw o  w spółczesne: 
„ M y  i  nasz czas”  — g. 9—15.30; 
W A Ł Y  CHRO BREG O  3 — Polska 
nad B a łty k ie m  przed  1 000 la t ;  P rz y ­
ro d a  m orza ; In s tru m e n ty  i  pom o­
ce n a w ig a c y jn e ; U rządzen ia  i  m e­
ch a n izm y  s ta tk ó w  m o rs k ic h ; Gospo­
d a rk a  m orska  na P o m o rzu  Zachod ­
n im  1945—1970; O k rę t  w  sztuce; 
D aw na k u ltu ra  lu d o w a  na P om orzu  
Z a ch o d n im ; K u ltu ra  A f r y k i  Zachod ­
n ie j:  Fetysze gw oźdz iow e  p le m ie n ia  
Bakongo (Z a ir)  — g. 9—15.30; P LA C  
R Z E P IC H Y  — O ddz ia ł H is to r i i  M ia ­
s ta : D z ie je  Szczecina od X  w ie k u  do 
współczesności; Nasz .Szczecin — do­
k u m e n ty  35-lecia; K o n ce p c ja  p ro ­
g ra m o w o-p rzes trzenna  Podzam cza w  
Szczecin ie  — w ys ta w a  p o k o n k u rs o ­
w a ; P o czą tk i s z k o ln ic tw a  śre d n ie ­
go w  Szczecin ie  — 'P a m ię c i p a n i d y ­
re k to r  J a n in y  S zcze rsk ie j g. 9—15.30. 
K L U B  „ K IE R U N K I”  — M a riacka  
.6/8 — G ra fik a  Jana K ro m u sze zyń - 
sk iego  z Leszna — g. 17—20; Z A M E K  
B W A  — O gó lnopo lska  w y s ta w a  fo ­
to re p o r te ró w  p ra so w ych  „ W  ry b a c ­
k ic h  s iec iach ” ; „H im a la je  83”  g. 11— 
18; W ystaw a fi la te lis ty c z n a  „50 la t  
Z H P  na P o m o rzu  Z a ch o d n im ”  g.

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc iecha  7; 
C H IR . D O R O S ŁY C H  — A rk o ń s k a ; 
W EW N . +  G IN E K O L O G IA  +  PO­
Ł O Ż N IC T W O  — re jo n o w e . 
P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  — u l.  W o jc iecha  7 — 
g. 20—8; D O R O SŁYC H  — a l. Jed­
nośc i N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; STO­
M A T O L O G IC Z N A  — a l. Jedno ­
śc i N a ro d o w e j 12 — g. 20—7; u l.  
N ad O drą  20 — g. 8—18.
A P T E K I
J A G IE L L O Ń S K A  16A (dod . o d t r u tk i)
— te l.  371-55; M IC K IE W IC Z A  101 — 
te l.  730-44; S TO LC ZY N . N ad O drą  20
— te l.  239-422; D Ą B IE , u l.  G ry f iń -  
ska 13 — te l.  612-068.
IN F O R M A C JE
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 1 
446-46 — g. 7.30—17.
O Ś R O D E K  D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  -  te l.  777-60 — g. 
8—13.

U S ŁU G O W A  -  te l. 428-14 -  g. 
7.30-15.30
R U C H  S T A T K Ó W  — te l. 951. 
K O L E JO W A  — p oc iąg i o d je żd ża ją ­
ce — te l. 935 i  933 P ociąg i p rz y ­
je żd ża ją ce  -  te l. 934.
P O G O TO W IA
R A T U N K O W E  — te l.  999: MO — 
te l.  997: S TR AŻ P O Ż A R N A  — te l. 
998: DRO G O W E -  te l. 981; SPÓ Ł­
D Z IE L C Z E  — te l 982; E L E K T R O W ­
N I -  te l. 891. G AZO W E  -  te l.  992; 
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te l. 
994: L O K A T O R S K IE  -  te l. 986. 
S T A C JE  B E N ZY N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  DO BĘ: M ic k ie w i­
cza. K a d łu b k a  -( ta x i) .  K u  S łońcu. 
E ska d ro w a . C hop ina . K o p e rn ik a . 
P ozosta łe  s tac je  czynne w  godz. 
6 —21.

P R O G R A M  I
15.25 N U R T  — P r. e d u k a c ji p o lo n i­
s ty c z n e j. 16 P r. w o js k o w y . 16.20 Lo ­
so w a ń .e  M ałego L o tk a  i  Express 
L o tk a  16.30 W iadom ości. 16.40 Maga­
z y n  h a rc e rz y . 17.05 D la d z ie c i „ T ik -  
ta k ” . 17.30 F ilm  po i. „P o łu d n ik  ze­
ro ” . 19 D obranoc. 19.10 P io se n k i z 
fo n o te k i.  19.30 D z ie n n ik . 20 S tud io  
s p o r t  — M E w  p iłce  n o żn e j — spo t­
k a n ie  f in a ło w e . 22 K om en ta rze . 22.25 
W ie c z ó r f i lm o w y . 23.20 W iadom ości. 
P R O G R A M  I I
17 W iadom ośc i. 17.10 ..Jak zostać d y ­
re k to re m ? ” . 17.30 „ B l iż e j p ra w a ” . 18 
A r c h ite k tu r a  po lska 1944—84. 18.30 
K r o n ik a  (lo k .). 19 „ J a k  zostać d y re k  
to re m ’ -. 19.20 P rze b o je  D w ó jk i.
19.30 D z ie n n ik . 20 „Z  d y m k ie m  cy ­
g a ra ” . 20.15 „T a m  gdzie  p ie p rz  roś­
n ie ” . 21 W yw ia d  na życzen ie . 21.15 
W y d a rz e n ia . 21.30 „24 k la tk i  na se­
k u n d ę ” . 22 F ilm  po i. „P osag” , 
C Z W A R T E K
P R O G R A M  I
9.30 R adź. f i lm  k ry m . „Ś le d z tw o  
w y k a z a ło ” . 11 M E w  p iłc e  n o żn e j.
16 „M ie s z k a ć ” .  16.30 W iadom ości. 
16.40 D la  m ło d y c h  w id z ó w  „O  m nie , 
o to b ie , o nas” .  17.30 P o lig o n . 17.55 
„C z ło w ie k  d la  cz ło w ie k a ” . 18.05 
In te rs tu d io .  18.30 Sonda — „A to m ” . 
1S D o b ra n o c . 19.10 Z  f i lm o te k i 40-le- 
c ia  — „S o łd e k ” . 19.30 D z ie n n ik . 20 
F a k ty . w y d a rze n ia , a lu z je . 20.15 
Radź. f i lm  k ry m .  „Ś le d z tw o  w y k a ­
za ło ” . 21.45 „S ło w o  o  z ie m i nasze j” , 
22 K o m e n ta rz e . 22.55 W iadom ości. 
P R O G R A M  I I
17 W iadom ośc i. 17.10 „ I  t y  p o tra ­
fis z ” . 17.30 „ L e k c ja ” . 18 K ra jo b ra z y  
k u l tu r y .  18.30 K ro n ik a  ( lo k .) .  19 P o­
bocza sp o rtu . 19.20 P rze b o je  D w ó j­
k i .  19.30 D z ie n n ik . 20 E xp ress  re ­
p o rte ró w . 20.15 F ilh a rm o n ia  D w ó j­
k i  — d y ry g u je  A n to n i W it. 21.15 
W yd a rze n ia . 21.30 „O b ro n a  S o k ra te ­

sa” . 22.15 F i lm  ja p . „H a r fa  b irm a ń ­
ska ” .
U W A G A : T V  zastrzega sobie zm ia n y  
w  p ro g ra m ie .
P R O G R AM  B E R L IŃ S K I 
PR O G R AM  I
16.50 G im n a s ty k a . 17 W iadom ości.
17.15 P r. s p o rto w y . 18.50 T V  dz iec ię ­
ca. 19 „W u lk a n y ” . 19.25 Prognoza 
pogody, k ro n ik a .  20 M E w  p iłce  
nożne j — f in a ł.  21.50 „K id n a ip in g ” . 
22.20 K ro n ik a .  22.35 P r. b a le to w y  
..M edea” .
PRO G RAM  n
16 i  16.30 W idow iska  d la  dz iec i. 17.45 
W iadom ości. 17.50 T V  dziec ięca . 18 
M agazyn m o to ry z a c y jn y . 18.25 F ilm  
d o k u m . 18.55 W iadom ości. 19 F i lm  
R F N  „G ra n d is o n ” . 20.40 Ś p iew a K a ­
re ł G o tt.  21.10 S tu d io  H a lle . 21.30 
K ro s ik a .  22 F ilm  T V  „M a z a r in ” . 
C Z W A R T E K  
P R O G R AM  I
9.25 K ro n ik a .  10 M E w  p iłce  noż­
n e j — f in a ł.  11.50 „K id n a p in g ” .
12.15 „W u lk a n y ” . 1*2.40 W iado­
m ości. 12.45 J ę zyk  a n g ie lsk i.
16.25 Z aw ód d la  c ie b ie . 16.50 G im na­
s ty k a . 17 W iadom ości. 17.15 W ido ­
w isko  d la  dz iec i. 18 Ś w ia t z w ie rz ą t.
18.50 T V  dziec ięca . 19 P o ra d y  d la  
dom u. 19.25 P rognoza pogody, k ro n i­
ka . 20 Z a g a d k i m uzyczne . 20.45 W  
o b ie k ty w ie . 21.20 F ilm  T V  radź. — 
„K ie ro w c a  na je d n ą  ja zd ę ” . 22.55 
K ro n ik a .
PR O G R A M  I I
17.15 F ilm  ra d ź . „O b ce  na m ię tn o śc i” .
17.50 T V  dziecięca. 18 D. c. f i lm u  
„O bce n a m ię tn o śc i” . 18.55 W iadom o­
ści. 19 F ilm  T V . 20 F ilm  f r .  „P ię k ­
na narzeczona”  z B r ig it te  B a rd o t.
21.30 K ro n ik a .  22 Opera b u ffo  J. 
H a yd n a  „A p te k a rz ” .
PR O G R A M  ZSRR
14.05 O pow ieśc i naszych ko re sp o n ­
d e n tó w . 14.35 M u zyka  pow ażna. 15 
F ilm  d o k u m e n ta ln y . 16 P o k ó j i  m ło ­
dzież. 16.35 F ilm  a n im o w a n y . 16.45 
W iadom ości. 17 N auka  i  życ ie . 17.40 
F ilm  s e ry jn y  „Ł a p ó w k a ” . 19 D z ie n ­
n ik .  19.35 F iilm  p o p u la rn o n a u k o w y . 
20 Mecz- f in a ło w y  M E w  p. nożne j. 
C Z W A R T E K
12.50 C z ło w ie k  1 p rz y ro d a . 1*3.20 „D o  
la t  szesnastu 1 d la  s ta rszych ” . 14.10 
F i lm  d la  dz iec i. 14.40 G im n a s tyka  
sp o rto w a . 15.30 N a u ka  g ry  w  szachy. 
16 P ro g ra m  eko n o m iczn y . 16.45 w ia ­
dom ości. 17 Nasz o g ró d . 17.30 F ilm  
fa b u la rn y  „G w ia z d a ” . 19 D z ie n n ik . 
19.35 M u z y k a  d la  w s zys tk ich . 20.30 
W iadom ości.

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 14, 16, 28, 19, 22, 23.
14.05 M agazyn m u zyczn y  „R y tm ” . 
14.55 P ię ć  m in u t  o ks iążce . 16.15

B a n k  p rzebo jów . 17 M uzyka  i  A k ­
tu a ln o śc i. 17.25 K ro n ik a  m uzycznych  
w spom n ień . 18.05 G orący te m a t. 18.15 
N ow ośc i n ie  ty lk o  z p ły t .  19.20 M i-  
n i- re c ita l:  g ra  zespół M a ria n a  S łe jk i.  
20 M E w  p iłce  nożne j. 20.45 J . C on­
ra d  „M ło d o ść ” . 21 D. c t ra n s m is ji 
z M E. 22.25 P o g w a rk i o piosence z 
Jo la n tą  K u b ic k ą . 23.20 Panoram a 
św ia ta . 23.25 K o n c e rt życzeń.

PRO G RAM  I I

W IA D O M O Ś C I: 17. 21. 0.50.

14 „E p ita f iu m  d la  szpiega” . 14.10 
M u zyka  spod ig ły .  15 P a m ię tn ik i i  
w sp om n ien ia . 15.10 Ze s k a rb n ic y  
p ieśn i p o ls k ie j. 15.30 F o lk lo r  na m a­
p ie  ś w ia ta . 15.55 M in ia tu ra  lite ra c k a . 
16 W ie lk ie  dz ie ła , w ie lc y  w y k o n a w ­
cy . 17.20 Szczecińskie  n ag ran ia . 17.30 
P u b lic y s ty k a  ośw ia tow a . 17.50 Ze 
św ia to w e j estrady. 18.03 R o d z in n y  
p o rt. 18.30 K lu b  S tereo. 19.30 W ie ­
czór w  f i lh a rm o n ii .  21.05 W ieczorne 
re f le k s je . 21.10 Zespo ły  la t  70.
21.30 L ite ra tu ra  i  m u zyka . 21.35 Po­
w ia s tk i f i lo z o fic z n e . 21.48 N o k tu rn  
B -d u r. 21.55 P o w ia s tk i f ilo z o fic z n e . 
22.10 S łu c h a jm y  razem . 23 „ A  Jak 
k ró le m , a ja k  ka te m  będziesz” . 23.20 
In te rp re ta c je  m u z y k i d a w n e j. 24 
C o u n try  po p ó łn o cy . 0.45 M in ia tu ra  
lite ra c k a .

PR O G R AM  IH

14 S łyn n e  u w e r tu ry  ko n c e rto w e . 
15.05 W akac je  na dw ó ch  k ó łk a c h . 
15.10 Reggae — p ieśn i w ę d ro w có w . 
15.45 S y lw e tk i.  16 Z ap raszam y do 
T r ó jk i .  17.30 P o lity k a  d la  w szyst­
k ic h .  18.05 In fo rm a c je  sp o rto w e . 19 
„S ła w a  i  c h w a ła ” . 19.30 T ro ch ę  
sw inga... 19.50 „ Z  p le m ie n ia  c e d ru ” .
20 S tu d io  n a g rań . 20.45 K lu b  T r ó jk i .
21 T rz y  kw a d ra n se  jazzu . 21.45 K lu b  
T r ó jk i .  22.15 W k rę g u  b a lla d y . 22.45 
S z tu k a ,p rze k ła d u . 23 Zapraszam y do 
T r ó jk i .  23.55 P ó łnoc  poe tów .

P R O G R AM  IV

W IA D O M O Ś C I: 16. .19.30, 23.50.

14 W trosce  o  p rzyszłość. 14.15 Śpie­
w a A n d rz e j i  E liza . 14.30 D la  m ło ­
d ych  s łuchaczy : T a je m n ic e  św ia ta .
15 M ię d zy  n a m i. 15.30 W a ka c je  na 
dw ó ch  k ó łk a c h . 15.45 M u zyka  nas to ­
la tk ó w , le k tu r y  n a s to la tk ó w . 16.05 
L e k s y k o n  p io s e n k i k ra jó w  s o c ja li­

s ty c z n y c h . 16.35 "W id n o k rą g . 17.05 
M u z y k o w a n ie  ka m e ra ln e . 18 M aga­
zyn  — M o je  h o b b y . 18.20 M uzyczne  
h o b b y . 18.40 S tu d io  e k sp e rtó w . 19.40 
J . h iszp a ń sk i. 19.55 S zkoła w spółcze­
sna. 20.15 M e lo d ie  w ie czo ru . 20.30 
W ieczór m u z y k i i  m y ś li.  22 In te r ­
p re ta c je  c h o p in o w s k ie . 22.50 L e k tu ­
r y  C z w ó rk i.  23 M u z y k o te ra p ia . 
23.55 K a le n d a rz  ra d io w y .
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DYREKCJA ZESPOŁU SZKÓŁ 
ZAKŁADÓW CHEMICZNYCH „POLICE”

w Policach, ul. Siedlecka 6

ogłasza zapisy do klas pierwszych

ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ PRZYZAKŁADOWEJ 
ZCH „POLICE"

kształcącej w zawodach:

+  mechanik maszyn i urządzeń przemysłowych,
+  mechanik aparatury automatycznej,
+  mechanik pojazdów samochodowych,
+  ś lu s a rz -s p a w a c z .

O przyjęcie ubiegać się mogą chłopcy w wieku 15— 17 lat, 
posiadający ukończoną szkołę podstawową i dobry stan zdro­
wia. Okres nauki w szkole wynosi 3 lata, a absolwenci mogą 

kontynuować naukę w 3-letnim Technikum Wieczorowym. 
ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ

kształcącej w zawodzie:
+  stolarz meblowy.

TECHNIKUM ZAWODOWEGO

o specjalności:
+  budowa i eksploatacja maszyn i urządzeń mechanicznych, 
+  elektrotechnika przemysłowa.

LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCEGO
na podbudowie szkoły podstawowej z 4-letnim cyklem nauczania. 
Warunkiem przyjęcia do technikum i liceum jest zdanie egza­
minu wstępnego oraz dostarczenie następujących dokumentów:
— podanie i życiorys,
— wyniki nauczania ta  I półrocze z klasy VIII i świadectwo 

ukończenia szkoły podstawowej (po zakończeniu roku szkol­
nego),

— świadectwo zdrowia, karta zdrowia, karta szczepień,
— 4 fotografie.
Uczniowie zamiejscowi ubiegający się o miejsce w internacie 
składają dodatkowo podanie o przyjęcie do internatu wraz 
z odpisem aktu urodzenia z poświadczonym zameldowaniem 

na pobyt stały.
Ponadto ogłasza się zapisy do następujących szkół Wydziału 

Wieczorowego:
TECHNIKUM ZAWODOWE dla PRACUJĄCYCH

3- letnie — na podbudowie Zasadniczej Szkoły Zawodowej 
z kierunkiem:

+  mechaniczny ze specjalnością — aparaty i urządzenia 
przemysłu chemicznego,

+  mechaniczny o specjalności aparatura kontrolno-
pomiarowa i mechaniczna automatyka przemysłowa. 

LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCEGO dla PRACUJĄCYCH
4- ietnie — z profilem podstawowym na podbudowie szkoły

/  podstawowej.
Świadectwo ukończenia obydwu szkół dla pracujących uprawnia 

absolwentów do składania egzaminu dojrzałości. 
Warunkiem przyjęcia do powyższych szkół jest:
— skierowanie z zakładu pracy, zatrudnienie w zawodzie zgod­

nym z kierunkiem nauczania i ukończenie szkoły zasadniczej 
o kierunku profilowo zbieżnym ze specjalnością nauczania 
w przypadku Technikum Zawodowego dla Pracujących;

— skierowanie z zakładu pracy w przypadku Liceum Ogólno­
kształcącego dla Pracujących.

Dokumenty przyjmuje i szczegółowych informacji udziela sekre­
tariat Zespołu Szkół ZCh „Police" w Policach ul. Siedlecka 6 

tel. 17-59-47 lub 17-50-15.
Dojazd ze Szczecina'— z pi/ Hołdu Pruskiego autobusem nr 

107 101 lub z Głębokiego autobusem nr 103.
3179-K

M A T R Y M O N IA L N E

38 -L E T N IA  panna, w y ­
ksz ta łce n ie  średn ie , do ­
b i je  sy tu o w a n a , pozna 
pana w ysokiego , k u l tu ­
ra ln e g o  do  la t  38. C el 
m a try m o n ia ln y . O fe r ty  
B iu ro  Ogłoszeń Szczecin 
18428.

N IE R U C H O M O Ś C I

R O ZPO C ZĘ TĄ  budow ę  
d o m k u  le tn isko w e g o  
sprzedam . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń Szczecin 18397. 
FER M Ę lis ó w  ze s tadem  
i  m łodz ieżą , zapleczem  
m ie szka ln ym  i  gospodar­
czym  sprzedam . O fe r ty  
B iu ro  Ogłoszeń Szczecin 
18432,
P Ó Ł n ie ru ch o m o śc i w  
d o b ry m  p u n k c ie  P ogod­
n a : duże  m ieszkan ie , 
w a rsz ta t, garaż, o g ró ­
d e k  sprzedam . W a ru ­
n e k : m ieszkan ie  2-poko- 
jo w e . T e l. 724-34 godz. 
16—20. 18212-G
D O M  w  b u d o w ie  sprze­
dam . O fe r ty  B iu ro  o g ło ­
szeń Szczecin 15497.

R Ó ŻNE

W Y K O N A M  Drace b u ­
d o w la n e . B ogdan  R y - 
m a rk ie w ię k . u l.  A rm ii 
C ze rw o n e j 23/4. 73-110
S ta rg a rd  S zczec ińsk i.

18405-G

T IL E P O G O T O W IE  —
M a rty n iu k .  88-474.

5779-G
TE I.E P O G O T O W IE  —
p rze s tra ja n ie . n a p ra w a . 
J a k im o w ic z . 22-09-67.

2957-G
T E LE  PO G O TO W IE —
S iro w y . 524-158 Ś ró d m ie ­
śc ie . 14684-G
T E IlE P O G O TO  W IE  —
p rz e s tra ja n ie  bezszumo- 
w t  S e ro ck i. 82-35-25.

13644-G
T E IE N A P R A W Y  — H er 
n ia n n  S p icke r. te l. 
013-658. 14059-G
TE LE PO G O TO  W IE —
B a rczyk . 756-34.

13220-G
TE LE P O G O TO  W IE  —
C n s ru k . 729-07.

13250-G 
Ilk o w s k i, 

12544-G 
w szys tk ie  — 
Gogacz, 23- 

7497-G 
in s ta lu ję  — 

44-816.
16580-G 

G A Z O W E  u s łu g i — K o ­
r y  cko . 472-79. 15597-G
B E Z P Y ŁO W E  c y k lin o -  
w a n ie  — P a w la k . 23- 
00-82. 15776-G
C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
n ó w  — B a ro n , te l.  
368-76. 17848-G
C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
n ó w , w y k ła d z in  — So­
le c k i. 477-96. '  15470-G
A U T O Z B Y T  — k u p n o  —

A N T E N Y
523-533. 
A N T E N Y  
B ogusław  
23-61. 
A N T E N Y  
G ąga lsk i.

SZKOŁA Z INTERNATEM 
CZEKA NA CIEBIE!

DYREKCJA ZESPOŁU  
SZK Ó Ł B U D O W LA N YC H  

NR 2

Kombinatu Budownictwa 
Ogólnego nr 1

w  Szczecinie, u l. Szafera 4

ogłasza zapisy

dla dziewcząt i chłopców 
na rok szkolny 1984/1985:

Kierunki budowlane: wiek 15—17 lat

♦  murarz +  betoniorz-zbrojarz ♦  mon 
ter instalacji budowlanych +  malarz 

+  cieśla budowlany

Kierunek mechaniczny i elektryczny:
wiek 15— 16 lat

♦  mechanik maszyn budowlanych 
♦  elektromonter. 

Dziewczęta:
+  malarz, wiek 15— 16 lat (bez inter­

natu).
Warunki przyjęcia:
— ukończone 15 lat,
—  ukończona szkoła podstawowa,
— uzyskanie pozytywnych wyników 

badań lekarskich.
Wymagane dokumenty:
— podanie,
— świadectwo ukończenia szkoły 

podstawowej.
Szkoła zapewnia uczniom:
— wynagrodzenie:

w I roku nauki —  2 250 zł mie­
sięcznie -j- premia, 
w II roku nauki — 2 700 zł mie­
sięcznie -f* premia, 
w Ili roku nauki — 3 300 zł mie­
sięcznie -j- rekompensata -|- premia.

— bezpłatne zakwaterowanie w inter­
nacie dla chłopców §poza terenu 
Szczecina.

*— bezpłatne posiłki regeneracyjne 
i podręczniki,

— wszelkie świadczenia wynikające 
z układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie,

—  pomoc materialną dla uczniów ma­
jących ciężkie warunki materialne,

— każdy uczeń kierunków budowla­
nych może uzyskać prawo jazdy 
kategorii B,

— uczniowie mogą ubiegać się o sty­
pendium fundowane.

Zapisy przyjmuje i szczegółowych in­
formacji udziela sekretariat szkoły —  
Szczecin, ul. Szafera 4, tel. 781-51.

3147-K

sprzedaż sam ochodów , 
podzespołów  i  akceso­
r ió w . K rz y s z to f B o b ry k . 
620-837. 15767-G
A L A R M  — in s ta lu ję , 
n a p ra w ia m . B adetko , 
te l.  37-493. 15351-G
D E Z Y N S E K C JA  — W ol 
sk i. te l.  78-156.

1G671-G
S K U P  — sprzedaż p ły t  
i  kase t. Szczecin, obok 
D w o rc a  M o rsk iego .

14/12-G
S K L E P  m e b lo w y  — 
Z d ro je . B a ta lio n ó w  
C h ło p s k ic h  39a o fe ru je  
sze ro k i a so rtym e n t.

16150-G
M E B L E  — Sw arzędz — 
po leca  s k le p  — P o lice . 
W o jska  P o lsk ie g o  16 (w  
p o d w ó rzu ). 12870-G
M E B L E  — d u ży  w y b ó r  
o fe ru je  sk le p  — u l.  Ja ­
na  z K o ln a  1,

16982-G
M E B L E  rzem ieś ln icze  
po leca  s k le p  — u l.  M a­
lin o w a  19 (Las  A rk ó ń -  
s k i) .  16360-G
B Ł O T N IK I  p la s tik o w e  
do S yre n . W a rtb u rg a . 
S kody , F ia tó w . G o lfa , 
Passata, M ercedesa i  in ­
n y c h  po leca  Z a k ła d  Rze 
m ie ś ln iczy , Radziszew o 
94. 15169-G
P O Ś R E D N IC TW O  h a n ­
d lu  n ie ru ch o m o śc ia m i, 
m ie s z k a n ia m i — p o n ie - 
d ż ia łk i.  ś ro d y , c z w a r tk i 
13—18. te l.  22-88-93. W y­

zw o le n ia  38/46. m g r W. 
B e ra . 12873-G
M A S Z Y N Ę  do szycia  
S in g e r zam ien ię  na za­
m ra ż a rk ę  lu b  lo d ó w kę . 
T e ł. 500-786. 15334-G

P R ZE D SIĘBIO R STW O
P ro d u k c ji P om ocn icze j 
i  M on taży  B u d o w n ic tw a  
R o ln iczego w  Szczecin ie- 
D ą b iu . u l.  P om orska  
52/57. u n iew ażn ia  p ie ­
czą tkę  P P P iM B R  Szcze- 
c in -D ą b ie . u l.  M ila  1. 
M agazyn 2M ,»b . ^  R

K U P N O

F IA T A  125 p (1982—84) 
k u p ię . W  ro z licze n iu  
T a rp a n  1983. O fe r ty  
B iu ro  Ogłoszeń Szczecin 
18414.
R O M E TA  — K ade ta  k u ­
p ię . T e l. 22-88-61 godz. 
20-22. 18321-G
O R G A N Y  e le k tro n iczn e  
k u p ie . T e l. 82-26-37.

18436-G
S K O D Ę  105. stan  o b o ję t­
n y  — k u p ię . T e l. 735-59.

17068-G
P IE C  gazow y do  cen­
tra ln e g o  og rze w a n ia  k u ­
p ię . T e l. 231-956.

17058-G

S P R ZE D A Ż

M ERCEDESA 220 D 
sprzedam . T e l. 22-42-17.

18459- G
V W  1200 sprzedam . B o ­
gus ław a 3/9. 18423-G
F IA T A  125 p 1300 (1979) 
sprzedam . T e l. 82-22-12.

18460- G
F IA T A  126 p (1979). stan 
ba rdzo  d o b ry  — sprze­
dam . T e l. 524-573.

18509-G

F IA T A  co m b i sprzedam . 
435-47 (16—20).

18315-G
G A R A Ż  sprzedam . T e l. 
804-27. 18515-G
ŁÓ D Ź  w io s ło w o -ża g lo - 
w ą z p rzyczepką  sprze­
dam . T e l. 22-70-06.

18389-G
S IE D Z E N IA , do F ia ta  
125 p  (k o m p le t)  sprze­
da m . T e l. 766-39.

18366-G
„Ł U C Z N IK A  466”  no w e ­
go sprzedam . T e l. 381-94 
(20—22). 18384-G

T E L E W IZ O R  k o lo ro w y  
26 c a li z p ilo te m , v ideo  
VH S sprzedam . W iado-
m ość: te l.

J A P O Ń S K I
k a se to w y
sprzedam .
27/3.

Z  głębokim  bólem  zaw iadam iam y, 
że 25 czerwca 1984 r. zm arł nagle 

w Szczecinie
śp.

pro f. d r  hab. inż. arcli.

Leszek Teodozy Dąbrowski
em erytow any profesor u rb a n is tyk i 

w  Politechnice Szczecińskiej. 
Pogrzeb odbędzie się w  Szczecinie 
na Cm entarzu Centra lnym , 28 czerw­

ca o godz. 13.
ŻO N A I  R O D ZIN A.

Z  g łębokim  żalem zaw iadam iam y, 
że 24 czerwca 1984 r. odszedł od 
nas na zawsze kochany Mąż, Ojciec, 

B ra t, Teść i  Dziadek 
śp.

Bernard Łyk
Pogrzeb odbędzie się 28 czerwca br. 
o godz. 10 na Cmentarzu C entra lnym  

w  Szczecinie.
Pogrążona w  żałobie

RO DZIN A.

-29-78.
18247-G

m agne to fon
„M a ra n tz ”
R eym on ta

18395-G

P IA N IN O  i  a ko rdeon  
80-basowy sprzedam .
T e l. 22-45-19 po 20.

18348-G
M E B L O S C IA N K E  oraz 
ła w ę -s tó ł — S w arzędz — 
sprzedam . T e l. 707-97.

18330-G
O B R Ą C Z K I sprzedam . 
T e l. 374-35. 18526-G

O B R Ą C Z K I z ło te  sprze­
da m . T e l. 23-95-23.

18406-G
P U D E L K I czarne sprze­
dam . T e l. 822-385.

18381-G
J A M N IK I  rodow odow e  
sprzedam . T e l. 397-01.

18508-G
B O N Y  P eKaO  sprzedam . 
T e l. 175-695. 18180-G

S A D Z O N K I goźdz ików , 
m a te c z n ik  ho le n d e rsk i, 
r o k  1984, sprzedam . 
A n to n i Z o ll,  P uszczy- 
k ó w k o  k .  Poznan ia , u l.  
M a rch le w sk ie g o  46, te l.  
133-253 lu b  133-165.

18555-G
F IA T A  126 p (1979). k a ­
ro se ria  fa b ry c z n ie  no ­
w a — sprzedam . T e l. 
741-54. 17049-G

K O M P L E T  zęba tek  i  
łańcuszek  ro z rzą d u  do 
S kody  S-100. i05 s  sprze 
d a m . S ta rg a rd  Szczeciń­
sk i. u l.  W ęg ie rska  4b/4.

149-P
S IL N IK  G az 24. s tan  
ba rd zo  d o b ry  sprzedam . 
S ta rg a rd , u l.  T e tm a je ra  
9, d o jazd  z u l.  K o n a r­
sk iego , 150-P

FO R M Ę do pu s ta kó w  
oraz  w c ią g a rk ę  b u d o w ­
la n ą  0,3 to n y  sprzedam . 
T e l. 429-45 (11—17).

17073-G
N O W Ą  p ra lk ę  au to m a ­
tyczn ą  na g w a ra n c ji 
sprzedam . Jag ie llo ń ska  
73/10 od 16.' 17079-G

W Y P R Z E D A Ż  ró żn ych  
rze czy . T e l. 762-66.

18450-G
„E L IZ A B E T H ” , ..Zod ia - 
k a ”  z k o lu m n a m i ,.A1- 
tu s ”  g ra m o fo n  . .A lt i is ”  
— no w e  sprzedam . S ta r­
gard , te l.  77-69-74.

15444-G

L O K A L E  v

M -3 w łasnośc iow a ł  t r z y ­
p o k o jo w e  z  te le fo n a m i 
zam ien ię  na d o m e k. T e l. 
22-88-61 godz. 20—22.

18320-G

K L U C Z B O R K . 2 p o ko je , 
k u c h n ia , ła z ie n ka . c .o „ 
zam ien ię  na  d o w o ln e  
m ieszkan ie  w  Szczecinie 
lu b  o k o lic y .  Szczecin, 
te l.  47-147«. 18312-G

M -4. osied le  K a lin y  
sprzedam  p iln ie .  O fe r ty  
B iu ro  Ogłoszeń Szczecin 
18430.

S T U D E N T  z I ra k u  p i l ­
n ie  p o szu ku je  sam o­
dz ie lnego m ieszkan ia  2- 
p o ko jo w e g o  lu b  3-p o k o ­
cowego z te le fo n e m , n a j­
c h ę tn ie j w  Ś ró d m ie śc iu , 
W a ru n k i bardzo  d ob re . 
O fe r ty  B iu ro  O głoszeń 
Szczecin 18399.

T Y C H Y  — duże. ładne  
M -4 za m ie n ię  na  podob­
ne  S ta rg a rd . T e l.  77-69- 
74. po 16. 15443-G

W ŁA S N O Ś C IO W E  3-po- 
k o jo w e  n o w e  b u d o w n i­
c tw o . c e n tru m , garaż, 
te le fo n . za m ie n ię  na 
m n ie jsze  1—2 p ię tro , 
os ied le  S łoneczne. T e l. 
711-36 (18—20). 17726-G

B Y D G O S ZC Z — p o k ó j 
z k u c h n ią  zam ien ię  na 
ró w n o rzę d n e  w  Szcze­
c in ie . T e l. 233-758.

18353-G
Ł O M Ż A  — M -4 spó ł­
dzie lcze  zam ien ię  na po 
d o bne  w  S zczecin ie . 
O fe r ty  B iu ro  O głoszeń 
Szczecin 17072.

Ś W IN O U JŚ C IE  M-3. 47 
m  k w „  zam ien ię  na 
ró w n o rzę d n e  lu b  w ię k ”  
sże w  S zczecin ie . T e l. 
Szczecin 712-09 po 18.

155-P.
SZC ZE C IN . c e n tru m , 
M -2 sprzedam . J e rz y  
A m e rla . G d a ń sk -O liw a . 
u l.  B itw y  O liw s k ie j 
14/75. 15319-G

M -2 w łasnośc iow e  w  '  
B ydgoszczy sprzedam . 
W iadom ość: Bydgoszcz, 
te l.  22-40-20.. S152-K

D Y R E K C JA  T e a tru  
W spółczesnego w  szcze­
c in ie  poszu ku je  dw ó ch  
m ieszkań : t y p u  M -3 I  
M -4 na o k re s  jednego 
ro k u . O fe r ty  p ro s im y  
k ie ro w a ć  do  D z ia łu  A d ­
m in is tra c ji.  n r  te l.  457-93. 
w  eodz. « -1 5 . 31W K

Z G U B Y

Z G U B IO N O * g ita rę .
Z w ro t za na g ro d ą . T e l. 
387-08 codz ienn ie .

18445-G

WOJEWÓDZKIE BIURO 
TURYSTYKI MŁODZIEŻOWEJ ZSMP

„ J U V E N T U R”
w  Szczecinie, ul. Roosevelta 1 

z a p r a s z a

na atrakcyjne wycieczki do RUMUNII w terminach:
•  18—31.07.84 r .  na trasie: Bukareszt — Costinesti — 

2  C im p ina  — Bukareszt, w  cenie 36 640 zł,
♦  •  5— 16.08.84 r. na tras ie : Bukareszt — Costinesti —
j  C im pina — Bukareszt, w  cenie 31 420 zł.
J  , 3178-K

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  d z ie n n ik  RSW „P ra sa —K s ią ż k a -R u c h ”  W Y D A W C A : Szczecińskie  W yd a w n ic tw o  P rasowe. R E D A K C J A : ¿ ¡ H  
Skr. poczt. 70-925 R edagu ję  k o le g iu m . T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21 s e k re ta r ia t re d . naczelnego 457-41 s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21 ^ K  “A , tteś{ t terl
dz. s p o rto w y  379-50. dz. łącznośc i z C z y te ln ik a m i 450-21. O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu ro  R ek lam  i Ogłoszeń 70-550 & c z e c to . p i  H o łd u  W L J z a k  ła d v  G ra ficzn e ,

m in  d ru k u  og łoszeń re d a k c ja  n ie  ponosi o d p o w ie d z ia ln o śc i. M a te r ia łó w  n ie  z a m ó w io n y c h  re d a kc la  n ie  zw raca  N r in d e k s u  35034 D ru k . Szcz c ę_2



K U R I E R  +  SZCZECIN +  WCZORAJ +  DZIŚ SZCZECIN ♦  WCZORAJ »  pzis Q. SZCZECIN «  WCZORAJ * STRONA 8
G dy brak gazu do butli

Gotować na ognisku...
W IE LU  spośród w yrusza ją , pe łn ian ia  b u t li gazem. Są to 

cych na u rlop  chcia łoby spędzić dla Szczecina stacje p rzy  u l. ul. 
go na w łasną rękę — na cam - C u krow e j (koło hotelu „Reda” ) 
pm gu, nad jeziorem , pod na - K u  Słońcu (za „S e lfą ” ), Prze- 
m io tem . T a k i wypoczynek b y - strzennej, i  w  Kołbaskow ie , 
w a  znacznie ciekawszy od zor- D la w o jew ództw a natom iast w y 
gam zowanych wczasów i na znaczono stacje w  Ś w inoujściu, 
pewno można go polecić, zw ła - Dziw now ie, M rzeżynie, G olenio- 
szcza ludz iom  m łodym . Samo- wie, Nowogardzie W ęgorzynie i 
dzielne cam pingowanie wym aga M orzyczynie. Na razie jednak 
jednak zaopatrzenia się w  n ie- nie ma gazu, aby dostarczyć go 
zbędny sprzęt. Bez tego ani w  odpow iedn ie j ilośc i stacjom, 
TUt? ' . . k tó re  z ko le i zaopatrzy łyby w

P isaliśm y ju z  o ogrom nych to pa liw o  tu rys tów .
trudnościach z nabyciem  na­
m io tów , m ateracy dmuchanych, 
śp iw orów , kuchenek tu rys tycz­
nych, itp . N ie b ra k  jednak osób. 
k tó re  ta k i sprzęt posiadają, lub 
też mogą go wypożyczyć od zna 
jom ych. Jedno zaś jest potrzeb­
ne co sezon — napełnienie tu ­
rys tyczne j b u t li gazem, aby by­
ło  na czym  gotować.

O d p o czą tku  m ies iąca  szczec in ia ­
n ie  k rą ż ą  po s ta c ja ch  C PN u s iłu ­
ją c  n a b ić  buble tu ry s ty c z n e  gazem. 
Od począbku m ies iąca  są o d s y ła n i z 
k w itk ie m .  Jest to  d la  n ic h  bardzo  
p rz y k re , a zarazem  d z iw n e , w  u -  
b ie g ły m  ro k u  n ie  m ie l i  b o w ie m  
w ię k s z y c h  tru d n o ś c i ze zdobyc iem  
p a liw a  d o  s w ych  ku ch e n e k  ' cam ­
p in g o w y c h .

Zastępca d y re k to ra  ds. h a n d lo ­
w y c h  C P N  E d m u n d  E lszko w sk i roz 
k ła d  a ręce. R zeczyw iśc ie  u b ie g ły  
sezon b y ł z u p e łn ie  d o b ry , obecnie 
zaś p a n u je  c a łk o w ita  „posucha ga­
zo w a ” . O trzym a m y ńa cze rw iec  
p rz y d z ia ł 10 t  gazu pozosta je  ja k  
d o tą d  na  p a p ie rze . F a k ty c z n e  d o ­
s ta w y  w y n io s ły  za le d w ie  30 proc. 
tego , choć m ies iąc ju ż  się k o ń czy  
A  trze b a  dodać, że  10 to n  to  i  ta k  
o  w ie le  za m a ło . N a p o k ry c ie  
w s z y s tk ic h  p o trze b  tu ry s tó w  w  
m ies iącach  u r lo p o w y c h  (od  czerw ca 
d o  w rze śn ia ) n iezbędne  je s t po 30 
to n  m ies ięczn ie .

S zcze c iń sk i C P N  o trz y m u je  gaz z 
„K o rg a z u ”  w  B a r lin k u  M im o  u -  
trz y m y w a n ia  s ta łego  k o n ta k tu  z 
dos taw cą , m im o  o d b io ru  w ła sn ym  
tra n s p o rte m  ka ż d e j zg łoszone j i lo ­
ś c i gazu — re a liz a c ja  i  ta k  szczu­
p łego  p rz y d z ia łu  p rze d s ta w ia  się 
m a rn ie . „K o rg a z ”  n ie  m a gazu... 
T ru d n o  też pow iedz ieć  c o k o lw ie k  o 
p rz y d z ia le  l ip c o w y m . Po p ie rw sze : 
d o tychczas  n ie  zosta ł on  u s ta lo n y , 
p o  d ru g ie :  n ie  w ia d o m o  czy zosta­
n ie  z re a liz o w a n y ; czy  też pozosta­
n ie  t y lk o  na pap ie rze .

N IE  u leg ły  jedyn ie  zm ianie 
stacje CPN wyznaczone do na-

(su)

Od jutra sondaż

Kto zapisze się 
na ziemniaki?

PROBLEM  zaopatrzenia szczecinian w  ziemniaki powraca jak  
bumerang W  tym roku po w ielu konsultacjach i przemyśle.
n ia .c łl nilcianrmrinnn i, 1 . ,  f .  ,  * . ...

pewno n ie  wyższe od tych w y 
znaczanych dotychczas przez 
zakłady pracy. Może zatem w ar 
to się skusić i  zagwarantować 
sobie z ie m n iak i ze sklepu? O 
spraw ie te j trzeba wszak m y­
śleć z wyprzedzeniem...

bumerang W  tym roku po w ielu konsultacjach i przemyśle- PSS »Społem”  podjęła się za­
mach postanowiono zaeksperymentować i dać ludziom możli- dania trudnego i odpow iedzia l- 
wosc zapisania się na kartofle w  sklepach. nego. Można zapytać, dlaczego

Dotychczas zaopatrzeniem  z i-  w nątrzos ied low ych uliczkach, k u r e n c i f ' A n o ’ k ° n '  
m ow ym  załóg pracow niczych To denerwowało,- m a rn o tra w - m y w ‘ f g-0 me w !e-  
za jm ow a ły się dz ia ły  socjalne stwo benzyny rzucało się w  m niakach w L  na u®"
przedsiębiorstw . N ie zawsze za- oczy każdemu... , .  m.°.zna w  ele zarobić
kupy b y ły  udane. N aw iązyw ano Z  d rug ie j s trony -  em eryci, neTSńle fa?»“ t en g! ‘  
często przypadkow e ko n ta k ty  renciści, pracow nicy m nie jszych kow anit, * *  w ym aga ł uP°rZ!ł d- 
z dostaw cam i (nie zawsze uczc i- zakładów  pracy, gdzie s łużby
w y  m i), ponadto skupu dokony- socjalne n ie  są ta k  rozbudo w a-— --------------- (wys)
wałv ncAltu Kr,-» 1____ __ • . 1 , . . . . .

W  SOS przy ul. Golisza

Części i akcesoria 
do samochodów 

zachodnich marek
»  “s x i
dzi£ w ie le ^ 7 Cnirhareki ; tW praW "  Cyjnych Vvz? u l- Golisza u ru - 

* ™ k ™ l  ■ f  nic.h rekIam °w a - chom iła sklep z częściami za-
nfe hmJr L m n r h ni ZaW° di f ’ l6CZ m ienn ym i 1 akcesoriam i do sa- “  samochodu, w  k tó rym  m ochodów p ro d u kc ji japońskie j 

n  do czasu .m e zm ienia do Opla, R enault oraz ?ałe j ro - 
się paska klinow ego, f i l t r a  czy dżiny „F ia tó w ”  Jest to nunkt 
^i® n ?p.raw .ia  la k ie ru > nie m ó- sprzedaży B iu ra  Eksportu^ We- 
w iąc juz o innych  typow o aw a- wnętrznego P O L-M O T ”

Przypadkach. Uzyska- przyjm ow ane są bony PeKaC)
Svch d o ^ r  i -CZSŚ.Ci z?m ien- Można tam  zakupić m. in . opo- 
^ych  d °  t j  ch pojazdów do n ie - ny, akum u la to ry, o le je przekład 
dawna by ło  dosc skom p likow a- n iowe i s iln ikow e, f i l t r y  o le jo - 
cóW”  np?nn?lę ” zaopatrzem ow-  we, f i l t r y  pow ietrza, paski zę- 
5 ™ . peł.m h  zna jom i m aryn a - bate a także la k ie ry , szpach le i 
tv 6w  UPUi ąCJ  .bFakujące elemen utwardzacze. W  przypadku b ra -

O S T A T N IO 1''  V P° - taChoK  , • ku  P°szuk iw ane jPczęści z a m to -- ______— °  s ta c ja  O bsługi nej czy też akcesoriów  is tn ie je
możliwość zawarcia

i  u r ----  — v*v»vuj - aut-jauic me są lćllv r o z u u a o w a -
w a iy  osoby bez należytych kw a  ne ja k  w  dużych przedsiębior- 
l i i ik a c j i .  R eklam acje b y ły  w ięc stwach —  m us ie li sobie radzić 
na porządku dziennym , po sami, zabiegając na w łasną rę 
o tw a rc iu  w o rkó w  okazyw ało kę o dostawy. Stąd kw estia  ta 
się, ze z iem n iak i są z łe j jakości, stawała na różnych grem iach 
zdarzało się, że n ie jad a lne ! Sa- zarówno m ie jsk ich  ja k  i w o je- 
m ochody z k a rto fla m i ku rsow a- wódzkich. 
ły  ix) m ieście bardzo licznie,
b loku ją c  ruch na wąskich w e - , Wz®l{t fy  oszczędnościowe i prak-
---------------- -- ----------------- H ’ w  tyczn e  p rz e m a w ia ły  za ty m , b y

w p ro w a d z ić  z m ia n y . S ku p e m  mogą 
s ię  w szak za ją ć  s p e c ja liśc i, a po 
d z ie le n ie  m ia s ta  na  re jo n y  może u 
S ip raw n ić  tra n s p o rt.

Z a d a n ia  ta k ie g o  p o d ję ła  się PSS 
„S p o łe m ” . Od ju * ra  d o  20 lip c a  b r. 
w  trz e c h , d u żych  sam ach o s ie d lo . 
w y c h  '¡z ró ż n y c h  k ra ń ca ch  m iasta , 
p ro w a d z o n y  będzie sondaż — ilu  
zn a jd z ie  się ch ę tn y c h  na z ie m n ia k i. 
W  s k le p ie  „H e lio s ”  na os. S łonecz­
n y m , w  sam ie  spożyw czym  p rzy  
u l. S a n to c k ie j o ra z w  ta k ie j sam ej 
p la có w ce  na os. Z aw adzk iego  (O H 
n r  16) w  godz. od  15 do  19 — m o­
żna się zgłaszać, w y ra ż a ją c  chęć 
k u p n a  z ie m n ia k ó w  na z im ę. Po za­
k o ń c z e n iu  a k c j i  sondażow ej, od 3 
w rze śn ia  b r. p rz y jm o w a n e  będą 
k o n k re tn e  zap isy na d o s ta w y  ziem 
n ia k ó w  pod o k re ś lo n y m  adresem  i 
w  śc iś le  o k re ś lo n y m  d n iu  o ra z  po­
rze.

PSS „S p o łe m ”  g w a ra n tu je  k l ie n ­
to m  z ie m n ia k i d o b re j ja ko śc i. 
S p ó łd z ie ln ia  m a bo w ie m  naw iązaną 
w sp ó łp ra cę  ze s ip raw dzonym i i  rze 
te ln y m i d o s ta w ca m i z T rz y g ło w ia . 
W a p n ic y . N ow o g a rd u . C e n tra lą  
N a s ie n n ą  w  S ta rg a rd z ie  i  Łobz ie .

Już teraz można powiedzieć, 
że ceny będą przystępne i na

H U LA JĄ C E  w  ostatnich  
dniach po Szczecinie\ silne w ia ­
t ry  w yrządz iły  sporo szkód. 
N a jba rdz ie j chyba uc ie rp ia ły  
drzewa. O t, choćby to leżące na 
Trabancie (przy al. P iastów) zo­
stało całk iem  złamane, inne po­
tra c iły  potężne konary. Leżące 
na u licach i szosach gałęzie sta 
now ią zagrożenie d la  ruchu  ko­
łowego.

C zyte ln icy sygna lizow ali, iż 
szczególnie tru d n y  jest dojazd 
do Polic, gdzie na now ej d ro ­
dze w  okolicach S iedlic jechać 
trzeba nader ostrożnie.

No cóż, drzewa, k tó re  s trac i­
liśm y trzeba będzie zastąpić no 
w ym i, m łodym i sadzonkami, te, 
któ re  u tra c iły  część gałęzi bę­
dą nieco m n ie j u rok liw e . M ie j­
m y nadzieję, iż  ty lk o  ślady po 
obłam anych konarach będą 
przypom ina ły  m in ioną w ichurę, 
natom iast zwalone drzewa i  ga 
łęzie zostaną szybko usunięte ze 
szczecińskich u lic  oraz pod m ie j­
skich szos i  dróg, by jazda sta 
la się znów bezpieczna. (su) 

Foto: Z. Jodkow ski

Numer na numerze...
° ° ° Ł  s Iyszy si(? na rze ka n ia . 

do"? y  n ie  są p ra w id ło w o  
^  num<er . b u d y n k u  je s t s łabo w id o czn y , a to  w ca le  n ie  

5” a ta b lrc z k i. Rzecz je d n a k  n ie do- 
ty c z y  b u d y n k u  n u m e r 107 p rz y  a l.

- T  W ai'szaw y (n a ro ż n ik  u l. 
i i ? f Słk ie j ) - ° b o k  w e jśc ia  z n a j-  

t r • ta i™ az c z te ry  oznaczen ia : t r z y  ta b lic z k i m e ta lo w e  i  jeden  n u - 
m e r o ś w ie tla n y  g d y  je s t c iem no .

P ro m ie n iu  k i lk u s e t m e tró w
Jest za to  d o m ó w  z u p e łn ie  

n b fbS ° v yCh tab licz€ 'k - S ta ty s ty c z ­
n i  j ednak rzeoz b io rą c  — w szys tko

(m g)

--------- um ow y „
¡prowadzenie je j do Szczecina. 
Także można zamawiać dobra­
nie la k ie ru  pod ko n kre tn y  ko ­
lo r  samochodu; w ykonyw ane 
jest to w  m ieszalni la k ie ró w  
„P O L -M O T ” .

Jak zapewnia k ie ro w n ik  SOS 
p rzy  ul. Golisza A n d rze j Wesz- 
ka stacja gotowa jest św iad­
czyć usług i a także poradn ic tw o 
k lien tom  nowo o tw artego  skle­
pu. Stworzono w ięc szansę . n ie 
ty lk o  zakupu ale i  na tychm ia ­
stowego zam ontowania zaku­
p ione j części. (w it)

Kronika wypadków
W C Z O R A J  O godz. 15.30 na u l. 

M e ta lo w e j k ie ro w a n a  przez K a z i­
m ie rę  B . „S y re n a ”  S ZE 3676 po ­
t rą c iła  34-le tn iego  K rz y s z to fa  Z. L e  
k a rz  p o g o to w ia  s k ie ro w a ł rannego  
do s zp ita la . O  godz. 17 w  S ta r­
g a rd z ie  na u l  A rm ii C ze rw o n e j 
a u to b u s  W P K M  p o trą c ił 78-le tn iego  
S ta n is ła w a  Ł .  M ężczyzna d o zn a ł 

j ir^ n ’a P ie rw s z e j pom ocy
u d z ie lo n o  ra n n e m u  w  p o g o to w iu .

O K O Ł O  godz. 18 w  je d n y m  z 
m ie szka ń  p rz y  u l.  C zack iego  d o ­
sz ło  do a w a n tu ry  d o m o w e j, w  
czasie k tó r e j 15-le tn i c h ło p ie c  ugo­
d z i ł  nożem  k u c h e n n y m  w  ram ię  
k o n k u b in a  sw e j m a tk i.  R annego 
o d w ie z io n o  do  szp ita la . M ło d y  no­
ż o w n ik  z o s ta ł z a trz y m a n y  i  p rze ­
byw a  w  m i l ic y jn e j  Iz b ie  D ziecka .

D o  p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o  zg ło ­
s iła  się w czo ra jszego  w ie czo ru  22- 
- le tn ia  ko b ie ta , m ieszkanka  Ż e le ­
chow a. L e k a rz  s tw ie rd z ił ob rażen ia  
tw a rz y  i  g ło w y . J a k  w y n ik a  z 
ośw iadczen ia  ra n n e j, zosta ła  ona 
p o b ita  przez męża.

O D  K IL K U  d n i W o jew ódzka  
K om enda  S tra ż y  P o ża rn ych  n ie  za­
gotowała p o w a żn ie jszych  p o ża ró w ;

; ak w id a ć  — deszczowa au ra  p rze ­
klinana przez u r lo p o w ic z ó w , ma 

także  sw o je  d o b re  s tro n y ...  (ap) i

Spacer po porcie

Na milcząco
JEDNA z Czytelniczek cińska”  n ie  ma p ieniędzy na * 

zachęcona artykułem  w  na- opłacenie przewodnika . U w a- 
szej gazecie omawiającym żąm, że wycieczka po porcie bez 
sprawy „białej (loty” w y- żyw e j in fo rm a c ji tra c i dużo, a 
brata się w  pewną medzie- szczególnie m ają  tu  pretensje 
lę wraz z synkiem na w y- tu ryśc i z g łębi k ra ju . Przed na- 
cieczkę po porcie. Wyciecz- m i szczyt sezonu turystycznego 
ka byłaby zapewne bardzo i  najazd gości na nasze W v- 
udana gdyby me pozosta- brzeże. N ie można m arnować 

n “ i  •la>tls szansy zapoznania ich  z gospo- 
niedosyt. A le oddajmy, glos darką m orską, o k tó re j tak  du- 
autoree listu: pj sze nasza prasa. W yciecz-

n  10 . . .  k a po porcie jest g łów nym  punk
-12 w * l t ' ”5 ‘ i 0031, ■ tem  program u zwiedżania Szcze 

Pok)adzie którego było ok. cina przez każdego turystę  — 
™ i 0S°n ' ,w y r,u?zy l * . re j s PO Pisze pan i K rys tyn a  Bogucka, 
poic ie . O glądaliśm y rożne s ta t- D O D A JM Y , że nie ty lk o  tu -
nćrtow vnhStw Zn'  ’  na^ r “ zacl? ^« 0 * 2 glgbi k ra ju , ale i  w ie lu  . 
portow ych W  ciągu godziny w i szczecinian nie bardzo o rie n tu -

d“ Z° ’ i * 18 n ‘® slys,ze‘  i e si1 w  tym . co ogląda z po- łism y żadnej in fo rm a c ji, an i o k ładu  „spacerowca”  i  chętnie 
" S  W'e lk ™ , P“,rc ie ' an\  0 Posłuchałoby in fo rm a c ji o pracy 
statKach. U godz. 13 in n y  sta- stoczni i po rtu . Co na to Że- 
tek w yko na ł ta k i sam rejs ze g luga Szczecińska” ? O dpow ie- 
stu osobami i  z ta k im  samym dzią, zainteresowanych jest na 
e lektem  Za b ile t za godzinną pewno sporo ludzi planujących, 
wycieczkę każda osoba m usiała w  k tó ryś  pogodny dzień spacer 
zapłacić dużo, bo aż 90 złotych, po porcie.

. <cb)Przed k ilku n a s tu  la ty  byłam  
na podobnej wycieczce za 9 zł, 
ale wówczas b y ł dyżurny prze­
w odn ik , k tó ry  ciekaw ie opow ia­
dał o tym , co w idz ie liśm y. 
Obecnie chyba „Żegluga Szcze-

Notatnik szczeciński
O  Z A R Z Ą D  Setocji S iln ik o w e j 

S IM P  zaprasza c z ło n k ó w  i  osoby za 
in te re so w a n e  na o d czy t d ra  'to ż . Ja­
na L e w ic k ie g o  p t. „Z u ż y c ie  części 
s iln ik ó w  z zap łonem  sam oczynnym  
w  czasie ro z ru c h u  i  e k s p lo a ta c ji w  
n is k ic h  te m p e ra tu ra c h ” , k tó r y  odbę­
dz ie  się w  n o w e j a u li W yd z ia łu  
In ż .-E ko n o m . T ra n s p o r tu  PŚ. p rzy  
u l.  M ic k ie w ic z a  66. w  c z w a rte k  o 
godz. 16.

O  Za rząd  K lu b u  „S re b rn e g o  W ło ­
sa”  zaprasza sw o ich  c z ło n k ó w  i  sym  
p a ty k ó w  na w ie czo re k  taneczny  
czw a rte k . 28 b m . o  godz. 18 w  C K M  
„S ło w ia n in ” , u l.  K o rz e n io w s k ie g o  2, 
te l.  456-55.

„O R B IS ”  w  Szczecin ie , u l.  K rz y
w oustego 13, te l.  422-51 lu b  802-72 za- ne zostan ie  k u rs o w a n ie  a u to b u só w  
t r u d n i w yc h o w a w c ó w  na  k o lo n ie  i  l i n i i  n r  68 w  re la c j i  P o lice  S zkoła — 
le tn ie . 1 S ied lice  — P o lic e  R yn e k .

Kcmunikaty WPKM
Z PO W O DU prac  to ro w y c h  na u l. 

K o lu m b a  i  C h m ie le w sk ie g o , w  no ­
ce 27/28 i  28/29 bm . t ra m w a je  nocne 
l in i i  n r  2 i  n r  3 będą k u rs o w a ły  
ty lk o  do u l.  D w o rc o w e j, a tra m w a ­
je  l in i i  n r  6 zastąp ione  zostaną <auto 
busam i.

Z  pow odu  a w a ry jn e j w y m ia n y  
z w ro tn ic y  na u l.  M a te jk i,  w  noc 
28/29 b m . t ra m w a je  nocne l in i i  n r  1 
będą zastąp ione  a u tobusam i, t ra m ­
w a je  nocne l i n i i  n r  4 będą k u rs o ­
w a ły  z P om orzan przez p l.  R od ła  do 
D w orca  N iebuszew o a t ra m w a je  
nocne l in i i  n r  5 będą k u rs o w a ły  ńa 
2 o d c in k a c h  t j ,  z K rz e k o w a  przez 
p l. R od ła  do D w o rca  N iebuszew o 
oraz  ze S toczn i R e m o n to w e j przez 
p l. H o łd u  P ru sk ie g o  do  u l.  P o tu li-  
c k ię j.

W obec zakończen ia  ro k u  szko lne ­
go. z d n ie m  2 lip c a  b r .  na  o k re s  w a ­
k a c j i  — do d n ia  31.08. b r . zaw ieszo- 

zostan ie  k u rs o w a n ie  a u to b u só w


